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Miss Polonja w Nlharmonji 
Owacie dla przedstawicielek urody całej PolM 

Rewia utmieńów stolicy w programie artyitycznym 
mentem tej rewjl piękności I arty cisnąć do sal, w których znajdo* 
zmu było oczywiście ukazanie sle wały się bohaterki wieczoru. 
Miss Polonjl p. Zofjl Batyckiej w 

WARSZAWA. 1.2. 
Wczoralszy wielki FestlYal w 

i'liharmoiijl pozostawił niezawo­
dnie niezatarte wrażenie w pamlc 
«.,)' publiczności stołecznej. 

Sala co chwila rozbrzmiewała 
Ituragancm oklasków. 

Najbardziej emocjonującym mo 

Laureatka Wilna 

Pada m. Wilna przyznała w r. b. 
łujrodę literacką w kwocie 5.000 

1. znakomitej poetce, Kazimierze 
łtlnkowlczównle za całokształt Jej 
• wńrczoścl poetyckiej. Świetna 
metka m. In. rymami sweml uwle-
czilla męczeństwo 1 bohaterstwo 
J>v prałata Budkiewicza, zgładzo­

nego przez bolszewików. 

... P- -
otoczeniu 2 wlcekrólowych Sławy 
Malczewskiej I Uli Winkowskiej 
oraz gwiazd piękności. 

I tu ujawniło sle coś bardzo 
pięknego; mającego podkład Kłęb 
szy i będącego emanacją poczu­
cia solidarności I zespolenia wszy 
stkieh dzielnic Polski. 

Sala wypełniona.po brzegi pu­
blicznością warszawska, huczała 
okrzykami na cześć Lwowa, Po­
znania I Krakowa. Wołano: 

— Niech żyje LwówI Niech żv 
je Miss Pcionjal 

Niech żyje Poznani 
Niech żyje Kraków! 
Był to ze strony stolicy prze­

śliczny gest kurtuazji dla czaru­
jących przedstawicielek Innych 
miast polskich. 

Wygłosił powitanie Warneckl. 
Następnie wśród burzy oklasków 
wchodzi na estradę Jarossy I wy 
głasza tak miłe, serdeczne, a za 
jazem głęboko ujęte powitanie 
Miss Polonjl, że porwana lem sala 
długo nie milknie w oklaskach. 

W czasie przerwy po rewjl Kró 
(owych I Gwiazd Piękności 
publiczność zaczęła się tłumnie 

Na sowiecko-ukra liskim wulkanie 
ZMrstfrt titfMW koMMtSton ł krwHri łzi Tlwnicie 

Kijowskie GPU; wykryło w trzech weWłłow l rbtetf. 
rt ukralnska/organl-' Małej Cerkwi _ 

rację przeclwsowlecką,. która od 
kilku miesięcy teroryzowala ko­
munistów. 

Na czele organizacji stał nle-
j.ikl Suchomłyn, b. oficer oddzia­
łów Petlury. 

Ody agenci OPU wkroczyli do 
•'leszkanla Suchomłyna, powitał 

on Ich salwą strzałów, zabił 

Zamówienia rządowe 
dla przemysłu 

u kenferencii w radzie 

WARSZAWA, \2. 
PremJer'Bartel przyjął dziś 

przód południem p.p. Al. Ledni­
ckiego, b. min. Tołloczko 1 mini­
stra Prystora. 

Po południu w prezydium Ra­
dy ministrów odbędzie się pod 
przewodnictwem p. premjera kon 
frrencja gospodarcza, w której 
uezmą udział ministrowie: skar­
bu, przemysłu I handtu, pracy I o 
piekl społecznej, komunikacji, ro 
bAt publicznych, poczt 1 telegra­
fów. spraw wewnętrznych oraz 
prezes Banku Gospodarstwa Kra 
ijfwegoc 

Tematem konferencji będzie 
sprawa możliwości przyspiesze­
ni i zamówień rządowych dla prze 
(ttyslu. 

• • i - : 

TRU ICN« NA CNE 
FLZ NU KAWY 

KOWNO. 1. 2. - Tel. wl. -
r lugołetnl zatarg finansowy mię-
« v właścicielami kina w Kownie 
}•<• łemkowskim I Alksrnisem za­
kończy) się dziś niezwykle tra-
fldtuie. 

Ałksmis zaprosił do siebie na 
•*iad Kolemkowsklego pod pre­
tekstem zawarcia ugody. W chwl 
!c po podaniu kawy słuiba stwler 
rizilą, że obaj biesiadnicy zostali 
Dtrucl. 

Policja stwierdziła że na dnie 
lutdej filiżanki była bardzo sima 
:*"W?ns kńłfin nimk.r.<c;,., ga-

ku, i cdego wywnioskowano, 
. . zarówno Kojetnkowskl, Jak i 
'. smiswzajemnie ilybali na swo 

tycie I Jeden drugiemu wsypa! 
• .;i;:ie, nie przeczuwając okrut-

• o losu, ktiiry czeka jego sa-
! go po »i piciu riicsicacsuel 

•• wy . 

Równocześnie w Aktlublńsku 
wykryto spisek kontrrewolucyj­
ny, którego uczestnicy przygoto 
wywali się do wywołania wyko­
lejenia pociągu pospiesznego. 

Jedenastu spiskowców aresżto 
wano, sześciu zaś natychmiast 
rozstrzelano. 

Miss Polonja, rozsłonecznlona 
cudnym uśmiechem, musiała co 
chwila drżeć o całość swej plęk« 
nej toalety, ponieważ wielbiciel* 
Jej urody otoczyli Ją zwartym tłu 
mem bez Jakiegokolwiek respektn 
dła trenu sukni. 

Domagano się fotografIJ I au­
tografów. 

Miss Polonja,' pomimo, że od 
rana nie zaznała ani chwili odpo­
czynku, nie okazała • Jednak, że 
bardzo jest zmęczona 1 mile u 
śmlechnlęta, pisała 1 pisała bet 
końca-swój tytuł konkursowy I 
nazwisko na' podsuwanych Jej 
kartkach papieru. 

— Miejcież państwo litość nad 
Miss Polonja! — prosili aranże­
rowie Festb/atu — przecież upa­
da Już ze zmęczenia. 
' — Jeszcze Ja proszę o pod­
pis L. 

- I j a L 
— I jal_ 
Swój bukiet musiała Miss Po­

lonja rozdać do ostatniego kwiat 
ka, ale oczywiście kwiatków nie 
starczyło dla wszystkich, cho­
ciaż proszono: 

— Dla mnie choć Jeden kwla 
teki 

— Choćby Usteczek U 
Nlekt 

odejść! 

Ambasada sowiecka w Paryżu 
główna kwatera zbrodni bolszewickich 

Rząd francuski żąda wyjaśnień od Moskwy 
PARYŻ. 1.2. Tajemnicze por 

wanle gen. Kutlepowa wywołało 
we Francji prawdziwą burzę 
antysowiecką. 

Dzienniki francuskie w nlezwy 
kle ostrych artykułach-nawolu 
Ją rząd do zerwania stosunków 
z Moskwą. 

— O tern, że ambasada sowlec 
ka w Paryżu —.pisze „Vlctolre'; 

nie jest zwykłem przedstawi­
cielstwem dyplomatycznem, tyl­
ko główną kwaterą zbrodni bol­
szewickich, o tern, że eksterytor' 
jalność poselstwa wykorzysty­
wana Jest przeciwko Francji, wie 
dział każdy i przed rewelacjami 
Bleslcdowskiego. 

Do gmachu ambasady też z ca 
łą pewnością przeniesiono porwą 
nego Kutlepowa. * 

Tardieu — pisze „Ytetofre" — 
dobrzeby zrobił, gdyby, natych­
miast powrócił do Paryża, tu bo 
wiem dzieją sle rzeczy ważniej­
sze, niż cała „gadanina" o roz­
brojeniu aa morza. 

Rosyjski dziennik „Renals-
sance" donosi, że w dniu porwa­
nia redakcja została o tym fak­
cie ' powiadomiona telefonicznie 
przez nieznaną Jej osobę, która 
jednak nazwiska swego nie chcla 
(a wymienić. Obecnie dziennik 
proponuje owemu tajemniczemu 
rozmówcy nagrodę 100.000 fran­
ków za złożenie zeznań, mogą-»Ar«r • - ^ ł 0 W , z a "otenie zeznań, mogą-

Przy wyjściu z FłlhennonJI 1 Według doniesień z Moskwy 
trudem torowano drogę Miss Po 
lonjl do Jej granatowego „Esse-
xa", a okrzykom, wiwatom 1 
prośbom o jedno choćby spojrzę 
nie, o Jeden uśmiech — nie było 
końca. 
• Dziś wieczorem Miss Polonja 
wyjeżdża do Paryża. 

rząd sowiecki kategorycznie za 
przeczą jakoby agenci G.P.U. u-
prowadzlll gen. Kutlepowa. 
Krok ten ma na celu Jedynie u-
nlknlęcie interwencji dyploma­
tycznej. która mimo to nastąpi. 
ponieważ rząd francuski będzie 
się od rządu sowieckiego doma­

gał wyjaśnień w sprawie zama­
chu na'Kutlepowa. 
* PARYŻ, 1. 2. Z powodu spra­
wy gen. Kutlepowa dziennik „La 
Liberte" oświadcza, że cierpli­
wość narodu francuskiego Już 
się wyczerpała. 
• W ciągu; 5 lat od chwili, gdy 

tchórzostwo Jej polityków odda­
ło Francję na pastwę agitacji boi 
szewlckfej, wystawiona Jest ona 
stale na-.przestępcze zamachy 
opłacane,1 Jak to wykazały rewę 
lacje Bleslcdowskiego I proces 
Litwinowa przez złoto, płynące 
z Moskwy. 

I oto ostatni zamach, porwa­
nie gen. Kutlepowa wywołuje 
wybuch oburzenia luda paryskie 
go. tego lojalnego I szlachetnego 
luda, który nie chce być wcale 
wspólnikiem moskiewskich ban­
dytów: nawet przez swoje mil­
czenie I Menie zachowanie sle. 
' Nie można w danym wypadku 
powoływać się na nietykalność 
dyplomatyczną. Egzystuje .ona 
tylko wówczas, gdy akredyto­
wani w danym kraju dyplomaci 

Litwinom otwierają sie oczy 
u knłtiaott omnataiia z Polski 

KRÓLEWIEC. 1.3. Oonoszą 
z Kowna, że na zjeździe litewskie 
go związku fhłnpłklrwo działacz 
c h r z e k H a ń s k o T S ^ r t ^ e n y 
prof. Dowldaltls. stwierdził. Ce 
rza;d obecny prowadzi nadal szko 

szanują sami prawu narodu, kló-
ry Ich przyjął. Otói dowiedzio­
ne Jest. że Sowiety ułudy nie do 
trzymywafy tego zobowiązani < 
ani we TrancJ!, ani też gii/icin-
dzlej. Dyplomaci sowieccy wlec 
nie mogą się przykrywać nlety* 
kalnośclą dyplomatyczną. 

Należy wypędzić zbójów z Ich' 
jaskini, należy Jaskinię tę zrewi­
dować. Policja wykryje tam nie 
zawodnie ślady przestępstw, no 
pełnionych w biały tljfî n w Pa­
ryżu, które sąd/lć powinna, 
wbrew wszelkich z.mtrzeżer.iotn 
Jedynie sprawiedliwość francus­
ka. (PAT). 

I-I 
MADRYT, \2. B. dyktator, 

Primo de Rlvera z<>v ił niunowa 
ny komendantem wysp Balear* 
sklch. (AW.). 

MADRYT. \2. W wywiadzie 
z przedstawicielem „A.B.C* ge-. 
nerał Berenguer oświadczył, że 
ministerstwo spraw zagranica 
nych zostanie ponownie ustano* 
wlone. przyczem funkcje mlnhrj 
ma objąć książę Alba. (PAT.). 

dllwą politykę WatdomsTasa \ 
nie zawiera umowy z Polską. 
Sprawa Włłna rtw ics. (ul dla 
Litwy problematem, leci porusza 
s»e 1« tylko formtfr.le. Purojtimte 

- nie ź Polską Jest koniecznością. 

Za czerwonce soweciłe radl w InW u 
Ocmonsltatle beireboiuftu, kierowane przez komunistów 

Nasz korespondent z Sosnow 
ca telefonuje: 

Powtarzające się od kilku dni 
w różnych punktach Zagłębia 

W krółettwki fałem 

ekscesy bezrobomyc;' 1 
źródło we wzrastajyjei w ostat­
nich czasach ekspansji konumi* 
stów, którzy otrzymali z zac-a-
nlcy większe zasiłki pieniężne. 

Obałamuconym l>"/rob<itnym 
mówi się, że demonstracje Ich 
mają być protestem przeciw za­
powiedzianemu na dzień II luie-i 
go w sosnowieckim sadzift o* 
kręgowym procesowi przywód­
ców PPS. lewicy. 

Policja tłumi wszelKle wystą­
pienia komunistów w zarodku. 
nie dopuszczając do większych 
zaburzeń. 

Onegdaj rozpędzlł.i tłum. ktrt-
ry usiłował wedrzeć sic do ma-
gistratujjw Sosnowcu. 

WIERIKRKH M.CHICG0 
40 t>s. arrtjd ltkAtw 

bez 'easj 
CHICAGO. U. — Tel. wl. — 

Z powodu deficytu w finansach 
m. Chicago kasy miejskie wstrzy 
mały wypłatę pensji 40 tysiącom 
urzędników I pracowników miej­
skich. 

Miasto ma 219 mllj. Jol. długu. 
W ostatniej cbwM' podjął in­

terwencję gubernator stanu Illi­
nois. Kupcy chicagowscy utwo­
rzyli komitet, celem dostarcze­
nia miastu pieniędzy na wypłacę 
nie pensyj. (UP). 

Atlanlyz WZBI rzen/ 
erkaren 

smagany ulewą i gradem 
PARYŻ, 1. 2. Na wybrzeżach 

Atlantyku szaleje od wczoraj 
gwałtowny orkan, któremu to­
warzyszy ulewny deszcz, miej­
scami nawet grad. 

Wszystkie łodzie rybackie zdą 
żyły na czas schronić się w pyr 
tach. 

Żeglugę musiano wstrzymać 
nawet w Kanale, c 
przybrała szczególnie 
ny charakter. Kilka okrętów wy 
syła srgnały S.O.S. nie mojąc 
dotrzeć do portów. 

W okolicach Gibraltaru wicher 
.zerwał z kotwicy anielski 
'kontrtorpedowlec, wyrzucając 
'co na ląd. 



NtodfoMMejPlMfrt-. 

ROZBITE ROKOWANIA 0 UZUPEŁNIENIU PREZYDJUM SEJMU 
+rt*nrrtimrłT+ kolaftjow* p i M d m l o t o m dług ie j tfysfcusjl 

^ " ' WARSZAWA. 12. 
Od plerwazstf dnia iatnJsnla obtc-

nuci Sejmu saesał r> toczyć werw 
niesgody. Najwięksi* klub. ni; a-
cyskawsiy dli swago kandydata 
fotela marualkowsklafo. zrzekł 
ale wszelkiego udziału w prezy-
djuro. Teras. tdy la wakowało Je­
dno miejsca .wlcarnaracałka, •da­
wało ale. te ten nienormalny I 
iszkodllwy dla prac sejmowych 
objaw motna będzie usunąć. 

Nleitcty, pertraktacje rozbiły się 
}, Jak zawue w takich wypad­
kach. zadraznlenlo wzajemne jest 
:w]ek«ze. alz przed układami. 

OdmleimoM metod myślenia I 
postępowania Bloku Bezpartyjne­
go I pozostałej części data usta­
wodawczego. w którego skład on 
wchodzi, zarysowała sle te* pod­
czas dyskusji nad sprawa podkła­
dów kolejowych. Odzie p. Hausner 
upatrywał nadu*yć I strat, p. So­
bolewski widział tylko błędy. Ody 
ten wysnuwn z tej kwestii nauko 
na przyszloSć, tamten szuka winy 
t knry. 

Opinie poselskie podzieliły sle. 
Ala wszyscy byli zgodni co do Je­
dnego katastrofalnego następstwa 
.uprawy progowej: trzeba było wy 
słuchać pięciogodzinnej dysputy. 
Na takim progu mogła sic wy­
wrócić największa cierpliwość. 

Wig. 

Twlffi^aK0frwA 
Przed porządkiem dziwnymi 

zabrał głos poseł Sławek, prezes 
BB., opowiadające kilka dni te­
mu zwrócił się do niego marsza­
łek Sejmu. Daszyński z propozycja 
desygnowania z łona B. B. ładne­
go lub dwu kandydatów na wice­
marszałków, przyczem ogólna 
Ilość stanowisk wicemarszałkow-
sklch mogłaby być ewentualnie po 
wiekazona. Po rozważeniu tej pro­
pozycji klub BB. zgodził się na 
delegowanie dwu wicemarszał­
ków pod warunkiem utrzymania 
dotychczasowej Ilości tych stano­
wisk. Na ten warunek -Tnarszalck 
Daszyński nie przystał, wobec c « 
go mówca stwierdza, że „metoda 
majoryzowania klubu BB. przez 
większość obecnego Sejmu usuwa 
wszelklo nadzieje na rzeczową 
współprace z większością Sejmu". 
oraz że klub ten nie chce „ponosić 
nawet clenia odpowiedzialności za 
utrwalenie tych zwyczajów I me-

Po tej deklaracji członkowie BB. 
opuścili sale I wyborów wicemar­
szałka na wakujące po zrzeczeniu 
się przez p. Marka (PPS.) miejsce 
dokonano w jego nieobecności. 

Na 170 głosujących, oddano 151 
ważnych głosów, z czego 138 o-
trzymel p. Puzak (PPS.). 

Na zapytania, czy wzyjmpja wy 
bór, p. Pniak odpowiedział prze-
cząco, gdyż uważa, to wjeńnar-
tzałek powinien byó obrany przy-
najmniej T-A**™ ustawowej Uoścl 
, łn«W (tj. 222). 

Wskutek tego dokonania ponow­
nego wyboru odroczono. 

Marszalek DaszyasU na zakoń­
czenie sprawy wyrazlt ubolewa­
nie, że stało się zwyczajem, które­
go należałoby unikać w życiu poil-
tycznem. Iż „prywatne rozmowy 
referuje się z trybuny sejmowej w 
formie, niemogącej ostać sle wobec 
rzeczywistości". 

ArERA PODKŁADÓW 
KOLEJOWYCH 

Przystąpiono do wlokące] ile od, 
roku sprawy zbadania polityki 

10 nkład po cenie, Jaka bfdila w ridnlu tegoż roku. Podbito Ją do 
zl. Stało ajeto wskutek paislkl. 

jaka sieli celowo dostawo?. iro-
łąc, że wogóle progów nJa będzie. 
I chociaż koleje posiadały Ich Jesz-
ese dwa l pól mUJona sztok w za­
pasie, uległy nastrojowi. W grud­
niu 1927 zakupiono przeszło 7 mili. 
sztuk po najwyższe] cenie. 

Zawsze zakupem progów zajmo­
wały się poszczególne dyrekcje, te 
raz ministerstwo cantrallznja «•».•-
py w swych rekach, chociaż nul 
posiadało do tego żadnego aparatu. 
Nie dość tago, dały do skartaHcw 
wan« dostawców; gdyż tylko kar-
*-' powiada — mota gwaranto­
wać potrzebną . Jednolitą ca-

i ne. Mysią ministra Romockiego by> 
skończyć beztroska, gdy ni-

podkładowej ministerstw, komual- f d ; X w , t a d a n 7 O^ulucYnych 
kacjl. 

Sprawozdawca p. Maasnar (P. P. 
S.) w dwugodzlnnem przemówie­
niu przedstawił nienormalność tej 
polityki, z czego przytoczyć może­
my tylko najjaskrawsza fakty. W 
Jesieni 1926 r. ministerstwo komn-
nikacjl rozpisało przetarg na dosta­
wę podkładów. Ofiarowywano Ja 
po 4.15 — 4.70. Ponieważ poprzed­
nia cena wynosiła 3.80, minister­
stwo w listopadzie 1926 r. unieważ­
niło przetarg, tymczasem na po­
czątku 1927 r. zgodziło się na 5 zł., 
a z firmą Woldenberg 1 Foęr zrobi-

powinien ón był wyłączyć swa o-
aobę od decyzji w tej sprawia. Po­
wstało stad wiele kłopotów I trze 
ba byto zwolnić prezesa dyrekcji. 
co pociągnęło za sobą doić mocną 
interwencie Jednego z posłów na 
Jeira korzyść. _ 

P. Polakiewicz (BB.): Kto In­
terweniował? 

Mta. Klka. P. prezes rUesaaf. 
który zwalał, te posunięcie moje 
Jest szkodliwe dla kolejnictwa I sa* 
powiedział walka. 

Ołoa aa lawach BB: Ładne rzew 
czyi 

Dalszą dyskusję odłożono. Dm 
głosu zapisany Jest b. minister ko* 
munlkacjl. poseł Romockl. f 

*s 
Nauka polska w kirze żałobnym 

Zmarł profewr Benedykt Dybowski 

P. minister Zaleski formułuje 
zasady polskiej polityki zagranicznej 

Owoc czteroletniego sterowania ku czynnej i samodzielnej 
racji stanu 

WARSZAWA, 1.1?. 
Obfity plon całorocznej pracy 

przedstawił wczoraj p. mlnlMer 
Zaleski sejmowej komisji spraw 
«S granicznych. 

W glęboklem skupieniu słuchali 
przedsiawlclele wszystkich stron 
nlcfw prostych, Jasnych stów. for 
murujących polską rację stanu w 
polityce zagranicznej. 

Słowa bylv proste, bo proste ta 
zasady, na Jakich p. Zaleski oparł 
całą swoja działalność. 

Przedewszystklem polityka pol 
cka jest 1 będzie polityką pokojo­
wą. Polska tilRomu nie zagraża. 
na nikogo nie czyha, dążenie do 
utrwalenia pokoju przyświeca 
każdej naszel akcji na terenie mię 
dzynarodowyrn. 

Calem polityki p. Zaleskiego 
było odzyskanie dla Polski należ 
riego Jej stanowiska w życiu mię 
dzynarodowem. Stanowisko to u-
traclllśiny wskutek utraty nlepod 
Jegloścl. Obecnie zwolna wraca­
my do naszej dawnej roli. twór­
czej I czynnej na dawnej placów­
ce między wschodem a zachodem 
Europy, 

mnkl konieczne do prowadzenia 
dobrej, skutecznej polityki zagra­
nicznej. 

Ciągłość" programu 1 konse­
kwentna wytrwałość w działaniu 
wykiwają się tu na plan pierw­
szy. Urząd spraw zagranicznych 
nie znosi Improwizacji. Każda ak­
cja międzynarodowa wymaga nic 
zmlernle starannego przygotowa­
nia. Pokolenia przekazują sobie 
zadania do spełnienia, a naczelne 
a ytyczne polityki zagranicznej 
wielkich narodów nie ulegają 
zmianie w ciągu wieków. 

Jest to wielką zasługą p. Zalc 
sklcgo. te w czasie swego urzędo 
wania nie ograniczył się do zała­
twiania spraw bieżących, ale przy 
czynił się znakomicie do skrysta 
lizowania owych naczelnych, nie­
zmiennych myśli przewodnich 
polskiej polityki państwowej, że 
starał się nawiązać zerwane nic'. 
tradycji, że przypomniał wielkość 
Jagiellońskiej Rzeczypospolitej... 

Obok ciągłości, koniecznym wa 
rimkiem powodzenia w polityce 
zagranicznej jest zgjMfllr ^jrtl-
łek całego narodu. Jp, tfjk z haj-J j z 

A dalej określą p. Zaleski wa- goretszcin uznaniem, gffyjtly b>(l 

Ciy skoifiskowane przez zabouću/ rmlltli 
otrzymają 0Ęf 

spadkobiercy powstańcem f m 
IM 

WARSZAWA. 1.2. . 
Na wokandzie sądu nafwyższe-

Ro znajdą się w dnlu%J4 lutego 
(trzy sprawy o zwrot majątków 
skonfiskowanych przez zabor-

WlHłiUJtilf 
Dziś: Marii. 

- , Jutro: Błażejowi. 

WDi^kwźiiwsiiiE 
WARSZAWA. (Długość Uli 1411.8 

mtr.). 
Uodz. 11.58: Sygnał czasu. Ucinał. 

Komunikat metsorologlczuy. O. 12.10: 
Poranek (ymfonletny w wykonaniu or­
kiestry (llharmonlctnel. Żb. Dymmek 
(dyr,). N. Stokowskiej (skrzypce). Um-
berto Macnez (tenor) i prof. U Ur-
slclna (akomp.). Muzyka francuska i 
wiotka. O. 14.30: Muzyka gramofono­
wa. O. I4.3U: „Czem uprawiać role"— 
wygi. prof. Stefan Biedrzycki, a 14.80: 
Muzyka gramofonowa. C. 15: „Co sły­
chać, o ciam wiedzieć trzeba" — wygi. 
dyr. S. Madrseckl. U. 16: „O inatyn-
kelc u owadów" — opowie dr. K. Ga­
je. O. 16.20: Muzyka z płyt ttramofono-
•wych. O. 1140; ..Narodziny k«lszkl"— 
odczyt dr. A. Biilakowsklego. U. 16.85: 
Muryka z płyF sramotonowych. Oods. 
17.1S: .2 dziejów stratku szkolneio w 
r. 1(08" — odczyt prol. H. Mościcki*. 
MO- Q. 17.40: Kouoart reprtitntacyjiiai 
orklesiry P. P. a J9: RozmaitołLl. O. 
19.25: Uroczysta aadycja ku uczczenia 
Imienin p. Prezydenta Rzplltei. prof. 
IRP. Mościckiego: a) Pricmowienle 
iHt*. djrtktora P. R, b) Hymn narodo 
* y . c) Odczyl p. t. „Mofcice — dzieln 
łtchnlki polskiej" (In*. Tad. Zamojski). 
O. I9JSS: Sygnał czasu. CL 20: Kwa­
drans literacki „Maciek Tulą" — I)y-

. aasińskiego. Q. 20.15: Koncert popular­
ny -w wł-konanlu orkiestry P. R. pod 
dyr. J. OflminakUłgo. p. I. Cywlńsklai-
HoJanowikjei Kplaw). K. BUKhke ao 
(wioloncz.) \ prof. L Urstelna (akoorp.l. 
Cl. 12.15: Komunikaty: mettoroloikz-
Jiy, pollcyjrly. Iportawy. tt 23: Miuy. 

ców moskiewskich. k j | 
nie przeszły na wlasflRl 
państwa polskiego. 

W niższych ItisiiH 
stkle te sprawy sko| 
rokaml. przysądza| 
majątków spadkt 
wstańców. 

Sąd najwyższy c 
'tej materji się nie 
wstrzymując się o< 
nia rzeczonych spri 
dów taktycznych. 

Orzeczenie sa.du 
oczekiwane test z w|| 
kawieniem. gdyż po; 1 
roku w pierwszych tp 
wach — analotricznf 
pad-ną i w innych; i 
najwyższego nie możj 
pliwoScI. 

Obecnie znajduje s.|e 

P* 

luie SI, 
okqjfl 

taneczna z 
UMrtłwjr. 
cOa*y".-

cólnych sądach 
tejrn rodzaju 

Większość oczekqJjt 
wokandę w sądzie |J 

TSIE1 1C7E Z 
PA U KIPlOW 

Po paiu (fniscl 
w u hifen u w 
BELGRAD. 1.2. Przed kilko­

ma dniami zginęli bez śladu pre­
zes Izby handlowej w Poogo-
rycy Siljowicz I pewien kupiec 
miejscowy, którzy udali sio 
przez Albanię do ItalJI. 

Obecnie nadchodzi wiadomość 
że znajdowali się obaj w wię­
zieniu w italji. w mieście porto-
wem Bari. Obaj zostali zwolnie­
ni na skutek interwencji dyplo­
matycznej. (ATE.). 

powinien apel p. Zaleskiego do 
wyodrębnienia polityki zagranlcz 
nel z wewnętrznych walk partyj­
nych. 

Nawet w chwilach najza-
wziętszych sporów domowych 
winniśmy stanowić Jednolita, ca­
łość na zewnątrz. 

Z uczuciem usprawiedliwionej 
dumy podkreślało expose mini­
sterialne pomyślne rozwiązanie 
szeregu ważnych dla Polski za­
gadnień. 

Przeprowadzenie tez polskich 
w sprawach mniejszościowych, 
zwolnienie w HauZe hipoteki pań 
stwa polskiego z miliardowych 
ciężarów traktatowych, triumfu! 
ny wybór do Rady Ligi Naro­
dów, utworzenie czterech amba­
sad w Warszawie 1 t. d.. i t. d. 
— utrzymanie w ciągu czterech 
blisko lat teki spraw zagranicz­
nych w jednych rękach, wydało 
naprawdę obfite owoce. 

Znaczenie tych powodzeń 
wzrośnie. Jeżeli zważymy, że 
po ^wpici^poprzpfjniljąclt obe 

Pl a < 

PI?* o - niemlec-
yp|t dwu ró 

& ip|Bjiłye|| alejach gwarancję 
fif BWH EHfRPy: Samodzielnie re-

1f (jgąi stosunek z Rosjjj 

ii c ani na ch*'l-
rjjktycznya| If) 

jttB*umIaly d 

f/g|enla na-

ze do stwofze-
W»feJj!JB|f«r'« 

MPWW lll-

Jr.lL 

zapasów, do M realizacji wy­
brano najnleodpowtednlejszy mo­
ment Wnet po tym zakupie cena 
drzewa zaczęła ńt obnltaft 1 spa­
dek trwa dotychczas. Wina ..-{ 
sterstwa było zupełnie nleorjentc-
wanie się w koniunkturze, wytwa­
rzanej przez Anglję I Rosję. 

Na politykę kartelu, stworzone-' 
go przez ministerstwo, rzuca świa­
tło fakt następujący: w czasie tar­
gów z nim zjawia się niejaki p. 
Szalltt z Berlina 1 ofiarowuje po­
trzebna Ilość podkładów. Kartel. 
słyszy to, spuszcza cenę z 9 zł. do 
8.78, ale Jednocześnie powiada: 
Panie ministrze ratuj przemysł pol­
ski przed konkurencja obcego ki-j 
pltału, on nas zniszczy, a potem 
skarb państwa. 

Ministerstwo nie pozostało głu­
che na te patriotyczne wezwania. 
Zgodziło się na cen* 8.78. zawarło 
umowę, a potem dowiedziało się. 
że™ ów. Szalltt umieścił się Już w 
kartelu z dostawa 1 mllj. podkła­
dów. Z zakupionych po maksymal­
nej cenie progów zostało ponad po­
trzebę 3 I pół miU. 

Po zacytowaniu wleln jeszcze łe 
go rodzaju przykładów, referent 
stawia wniosek, aby winni takiej 
polityki podkładowej byli pociti-
iinecl do odpowiedzialności za 
szkody wyrządzone skarbowi, aby 
Najw. Izba kontroli ustaliła wyso­
kość strat w latach 1927, 8, 9, oraz 
aby rząd w ciągu roku zdał Sejmo­
wi sprawę za swych zarządzeń w 
tej dziedzinie. 
STĘPIENIE OSTRZA ZARZUTÓW 

Po referencie zabrał głos czło­
nek komisji specjalnej. 

P. Sobolewski (BB.) uznaje, śe 
największym błędem ministerstwa 
komunikacji była nieznajomość kon 
Junktury handlowej oraz możności 
większych dostaw z lasów pań­
stwowych. Natomiast trudno mó­
wić o nadużyciach. Wszystkie cy­
fry I kalkulacje, przytoczone przez 
referenta, są nieścisłe, fantastycz­
ne. Tylko w ten sposób doszedł on 
do „olbrzymich strat". Trzebaby 
przedewszystklem ustalić sobie, ja­
kiej wysokości zarobek jest uzna­
ny za etyczny. 

LWÓW, \2. 
Żałoba spadła na naukę potska, 
We Lwowie zmarł po drugim I 

pracowitym żywocie ś. p. Bene­
dykt Dybowski, b. profesor zwy 
czajny, następnie ai honorowy 
uniwersytetu lwowskiego. 

Świetna swa karjerę naukową 
rozpoczął ś. p. Dybowski jako pro 
fesor zooiogjl 1 paleontologii b. 
Szkoły Głównej. 

Rok 1863 przerwał owocną pra 
cę młodego uczonego. Oorący Je­
go panjotyzm znalazł wyraz w 
uczestnictwie w ruchu wyzwo­
leńczym Polsrkl. 

Schwytany przez zbirów car­
skich I zesłany na Sybcrję. nie u-
stawał w pracy. Badał w warun­
kach najcięższych faunę tajg I 
.tundr syberyjskich na olbrzymiej 

Srzestrzenl od Bajkału aż do 
amczarkl. 
Prace w tej dziedzinie roznlo 

1 

sly szeroko sławę Imienia Dy-< 
bowsklego, który stał się powaga" 
• międzynarodowym świecie -"" 
kowym. 

Powróciwszy z zesłania, odda? 
się pracy pedagogicznej na Uni­
wersytecie lwowskim, którego 
.profesorem mianowany był w ra 
ku 1882-glm. 

Pozostawił po sobie świetna] 
spuściznę w postaci długiego szo 
regu ogłoszonych drukiem kapi­
talnych prac z dziedziny przyrodf 
Jilctwa. 

Wczoraj zamknął do snu wlecz] 
nego strudzone powieki. j 

Żył lat 95. • "*1 
Odszedł od nas uczony wle!-< 

klej miary, gorący patriota, sna-i 
komlty pedagog, zacny obywa­
tel. 

Przed trumną Jego cały naród 
ze czetą pochyla głowy. <' 

: - : > -

Cala obsługa pociągu aresztowam 
pod zarzutem kradzieży 

13 kolejarzy uwięzionych 
LÓDŻ, 1.2. Od dłuższego cza 

su. w pocląfcach, kursujących 
między Olównem, Zgierzem I Lo 
dzią powtarzały się kradzieże. 
które mimo wszelkich wysiłków 
policji pozostawały niewykryte. 

Wczoraj nad ranem okradzio­
no znów pociąg, Idący z Główna 
do Zgierza. 

Tym razem dochodzenie poll-
cyjneN prowadzone z szczęśli­
wym skutkiem, doprowadziło do 
sensacyjnych wyników. 
Okazało sle, że w skład świet­
nie zorganizowanej szajki zło­
dziejskiej wchodzą kolejarza z 

obsługi pociągu. 

O otwieranie kłódek, rui któ­
re były zamknięte wagony, po­
dejrzany Jest hamulcowy Ptę 
tak. Kierownikiem okradzione 
go pociągu byt Władysław Józ 
lacki, zastępcą Jego Antoni Mo' 
skl., 

Cala obsługę pociągu, w ller 
bl« 19 osób. aresztowano I prae 
wieziono do urzędu śledczego w 
Lodzi. 

Część towarów znaleziona * 
obok toru. tak, że szkoda, któr. 
początkowo oceniano na 100 tj. 
sięcy zł., zmniejszyła się p po­
łowę. (Ro). 

4 f r : 
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-w-ZwyoijM walne ztbratfe 
iHoiorosrAw Banka PolsWtoo w dniu 13 tatfo 

WARSZAWA, 1.2. kłem obrad, bez wzgkjdo na licz 
bę obecnych akcjonariuszy. Wy-

(o wróża gwiazdy 
Im cksiona wrazliwott l za 

•SS8L 

Dzień dzlslejsiy 
moia przynlelć 
spot«(owanit skłon 
nołci do marze*, 
wirusień. imien­
nych nastrojów sa-
równn Jak i dsltt 
miłosierdzia. Nada­
je sic do odwiedza­

nia przyjaciół, niesienia pociechy lub 
pomocy potrzebującym, załatwiania 
wszelkich spraw towartyskich i takich. 
ktńre wymagają spokojneso zakończe­
nia. 

Oorszvm Jest natomiast dla .wszel­
kich nowych poczynań, oraz oncowa-
nia z osobami wyłej postawionymi. 

Uodzlny ranna zapowiadają sta nie­
źle. chociaż po godi. 10-ej mołenle dać 
odczuć gorszy nastroi, związany, z drób 
nemi niepowodzeniami — co Jednak 

Dnia 13 lutego odbędzie sic 
zwyczajne walne zebranie akcjo 
narjuszów Banku Polskiego o g. 
9 rano w gmachu Banku Polskie 
|B W Warszawie przy ul. Bielan 

W Flfl' rtyby walne zebra-
'-|f w Powi/fszym terminie nie 

~||p dn cjjfjlku ze względu na 
lf(i|u wymaganego art. 

f/|r)j|i l>Mlu gnia 13 lutego o g. 
P rano z {»m samym porząd-

dawanie kart wstępu zgłaszając 
cym się akcjonariuszom uprą 
womocnlonym do uczestnicze­
nia w walncm zebraniu, odhy 
wać się będzie w centrali Banki 
w Warszawie od 30 stycznia di 
10 lutego włącznie. 

Pełnomocnictwa do uczestni­
czenia w walnem zebraniu win­
ne. być p.-z.r^sta v - t na 7 Ja', 
przed terminem zebrania. 

Csy zboia spatfila 
na tjietdech amerykańskiett 

fld a/ajka/fm wiadomości o 
ssęjij |rj/wozu zboża so-

zbóż na giełdzie 
nie. osiągając naj 
w tym sezonie. 

(I od 200 do 200 I 
jrc i punktów w po-
fjltm wczorajszym. 

Ceny wszystkich zbóż spadły 
na dzisiejszej rannej giełdzie tak 
nisko. U notowania osiągnęły re 
kord balssy, od dawna nlenotowa 
nej., 

Również poważnie zniżkowały 
ceny bawełny. 

lit towimnkt 
tmlnie. Qodz. 13 — 16 bar-

iJą ślą do ekspansji łyclo-

pdz. 16-eJ sytuacja moia ino-
« pewnemu pnemijającemu po-

»ors»mU — 00 po iodz. 19-eJ ustąpi 
i hvlekiiontl energii i pnedsią-

IHarcztjfl. W tym czasie mole sl« 
przejawiać dAtsnie do stanowczości I 
bezwzaleilnoscl. 

Oodz. JO-ta natomiast mołe jut przy 
"Ic.łć drobne roiciurowania, zawody u-
czuciowe. kaprysy — a wieczór póź­
niejszy wobec tago mole dać powody 
do niezadowolenia. 

Dziecko dziś urodzone — bystre, c-
brotne, przedsiębiorcze — osiągnie po­
wodzenie. Zwłaszcza może zrobić ka­
rjerę w związku z woJskownscki lub 
maszyusmj, .J. s. D. 

N d rządami arezwyczafki 
l^got fa łotevyskiti attfstki w Rosji 

Moskwie. Gdy na pogranicznej 
stacji sowieckiej Bigosowo arty­
stkę aresztowano, świadek are­
sztowania. radca poselstwa ło­
tewskiego w Moskwie p. Olin 
bezskutecznie usiłował Inłerwen 
jowaC w obronie artystki 

Zwolnienie nastąpiło dopiero 
Po 24 godzinach. Powody zatrzy 

lennik tmw ..siotodma. 
clloujzącf/ w Rydze donosi: 

;ra|ijct/ Iptewsko-sowicckleJ 
czćąlśc) ifajsalpwali artystkę ło-
tewskuigfl (ęśfru artystycznego 
Irmę rwjjh, powracającą z Mo­
skwy OH fijagl. 

Na kilkjjhj przed wyjazdem 
artystki z flfgakwy w niewytłó-
maczony ŚfloWh zginął jej pasz­
port łotewsRI. Nie chcąc pozo­
stawać dłużej w Moskwie arty­
stka zaopatrzyła się w tymczaso 
wy dowód osobisty, wystawio-
ny przez1 poselstwo łotewskie w 

\ 

ZflON 13 eORNI 0 * 
NID HDR.EM CZARNEN 
w wielkie! katastrofie 

DorjTipmiei 
KONSTANTYNOPOL. 1.2. — 

Tel. wł. — W kopalni koło Zu-
gułdak wydarzyła się wielka ka 
tastrofa górnicza, w czasie któ­
rej zginęło 13 górników, 6 odnio­
sło ciężkie rany. 

Zugułdak jest miastem porto-
wem nad morzem Czarnem, 

Doi. 

Rub. 

GIEŁDA 
WARSZAWA, U. 

_ . Bartnoty. 
St Zjada. tM. 

Macała. 

i.34. Sr. bnon ros. 1.13. 
_ , Dewliy. 
Berlin 2\29t. Odańsk m.42. Belgia 

12 .̂18, Londyn 43.37, N.-York &BSJI, 
Parył 35, SawaJcarJa 172.05. Wla«a* 
USM, SztokMm 23«.3, Włoch* 4«.H 
Czerwoniec 15.25. 

Papiery (okacyjaa. 
Uolarówka 74. S pr. pn/. konw, 

10 pr. poi. kol. 102.S. S pt. 1_ Z. " 
4 I pół er. L Z. Z. to, 6 pr. nbl. .. 
SJ, S pr. U Z. m. W. S3.TJ, « pr. L. Z. 
to. W. 71. 

Akcja. 
B. Polski 184. B. Prsetn. w» Lwowie 

90. a Zw. Sp. Zar. 80, Bila I Światłe ML 
Warsz. Cukier ZIS, Wezltl « . 

''nw.^9.7?. 

•>bi. ra. w . 
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szereg rnyjKowstu Hnjm 

Święte miasto DraminOw-Denare* 
Centrum rucha niepodległościowego 

rn.i.ii<Hm<nMiMnin w Ma- i Rządzi W I 

' 

Czvłallśrrnr niedawno w We-
tTramach: ..Deleeacl całvch mdvf 
zebrani na kongresie. uchwalili da 
Avć wszelkleml środkami do zu­
pełnej niepodległości kraju". 
, Na a(iasach geograficznych póJ 
wysep Indyjski wraz z Ceyionem 
i "niniKt, zakolorawany Jest Jed-
iimi kolorem — kolorem anglel-
r.iclcli koJonlJ. W rzeczywistości 
c.ily ten ogromny szmat ziemi, za 
snloszkaly przez przeszło 300 mil 
rforów ludzi, rozpada się na mo-
ynike półnlepodleglych królestw, 
protektoratów, półautonomlcz-
Fiytli prowlncyj; ludność stanowi 
fcńrcl-inojrcl najprzeróżniejszych 

I szczepów: różne odgalęzle-
01 la czarnej rasy Dravida: nast 
ki»*yn' - aTjowic, przypomina !ący 
cerą i rysami południowych Wło­
chów; skośnoocy mongolscy na-
jc+ilżcy; turkmenl, afganowle. ta-, 
itar/.y. najeźdźcy ze wschodu, 
mn'ajczycy. przedhistoryczni e-
miirrancl z Persji — Persowie: 
omilclskle bękarty — eurazjanle; 
różiK, dotąd nie zidentyfikowane 

'. 
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Widok Benaresti 

Widok Benaresa 

zupełnie dzikie szczepy 
leśne 1 górskie. Wszystkie te (ra­
tunki etniczne mieszkają przetnie 
szarte, aJe odgraniczone (rranlto-
""""i! ^ & I . ^ ^ Ł S . £ " duchownej akademjl bramlnl-
^ L T ^ ^ ^ f ^ S S «n«. Mnóstwo Innych kolegjów. 

pleć tysięcy kaplic. 
Przed laty kilkunastu zosta) 

pobudowany ze składek publicz­
nych hinduski uniwersytet. „Kole 
gjum Sanskrytskle" Jest rodzą 

joineml narzeczami — nawzajem 
Intensywnie się nienawidzą. 
: Jedynym realnym łącznikiem 
(Ha Hlndostarw jest religja i kul­
tura Bramińska. Rzymem HIndo 
stanu jest Benares. 

Podług bramińskich legend 
przed włekaml wieków siedmiu 
Rlshlh (świętych mędrców) zwró 
cllo sle do boga Vlshnu, aby stwo 
izył miejsce, na którem mogliby 
spokojnie oddać się rozmyśla­
niom nad tajemnicami bytu. Z 
kosmicznego chaosu VIshnu wy­
łonił llngam (fallus) olbrzymich 
rozmiarów, na czubku llngamu 
założył miasto - Benares, osadził 
yr nim Rlshlh. Później wyłonił 
iresztę ziemi, stworzy! ludzi. 

Woda ze świętych studni 
Benaresu leczy Wszelkie choroby, 
kąpiel ae świętych brzegów Oan 
gesu obmywa 2 piętna grzechów, 
umierający-W obrębie świętych 
granic miasta wyzwolony Test od 
następnych wcieleń, dusza Jego ze 
spala się z Vlshnu. 
• Te, k wiele Innych łask. ściąga 
Ją do Benares pielgrzymów z ca 
tych Indyj. Kogo tylko stać na to, 
sprowadza się tu na starość. Tu 
mieszkają najwyższe władze du­
chowne braminizmu. Świątyń 
jest w Benares dwa tysiące, 

Wgstawa międzynarodowa-

Rządzi w Benares dziedziczny 
radża, Anglików zupełnie w mie­
ście nie widać. O parę wiorst sta 
cjonowątw Jest parę baialjondw 
białej piechoty, parę bateryj arty 
lerjl. 

KaJkirte, Bombay budowali Ani 
gllcy. Miasta te mają przemyśla 
ne plany, proste I szerokie ulica, 
parki, aleje, wspaniałe gmachy. 
W Delhi I Agrze bajkowe pa­
łace, forty I meczety wznosili 
mongolscy zdobywcy, archltek 
(ów I rzemieślników sprowadzali! 
z Persji, Arabii, Turcji, nawet z 
Italjl I Francji. 

Benares było zawsze czysto) 
hlnduśklem miastem. 

Radłowie l bogacze 
ze wszystkich zakątków 
fundowali I fundują tu świątynie, 
pałace, klasztory, najlepsi artyści 
wszystkich szczepów Indyj wytę 
żali wszystkie siły ku czet bo­
gów. W rezultacie stworzyli Ja­
kieś dno piekła, koszmar. 

Zupełny brak Jakiejkolwiek my 
śll przewodniej, straszne niechluj­
stwo. 

W planie całego miasta niema. 
ani Jednej prostej IwiJI, ulice naj­
zupełniej bezsensowo poplątane, 
bardzo wąskie, bardzo brudne, j 
Budynki stłoczone. Jak żydzi w 
omnibusie. Cudnie rzeźbione por 
tyki pootłuklwane, cudnie zdobio­
ne okna pozabijane deskami, 
w przedsionkach złotych świątyń 

— śmietniki. 
całe połacie marmurowych pała­
ców zawalone. 

Anglicy do zarządu miastem 
wcale się nie wtrącają. Benares 
zamieszkuje najwyższa hinduska 
arystokracja rodowa, bramińska 
i naukowa, tutaj Jest główny ośro 
dek ruchu niepodległościowego 
przeciwko Anglji. 

Elita Indyj nie potrafi utrzymać 
w porządku własnych pałaców 1 
»wiatyń: wątpliwe, aby potrafiła 
trtfzymać jedność I porządek w 
cesarstwie, zleplonem twardą rę­
ką Anglików. 

Na drugi, może na trzeci dzień 
Jeden z wodzów ruchu nlmjaiifle -po- wyjśtfcł-brjrtyjsktch -pollćjan-
<głośclowego w HtŚH V «iattr 1 (iw I zomłcfzy.lmnritniści Tarzną 
wygłaszania płomienne! propa- rżnąć muzułmanów, czarni — 

gandowe) prtemowy. __ kawowołlcyclr, parjasl kupców™. 

Grupa młodych Hindusów t Hindusek z organizacji watno*rlowcl 

seminarjów, szkół wyższych. Stu 
dentów przeszło 20.000. 

Tragiczna śmien 
wiedeńskiego lekarza diaterm:sty 
Nhmttom eony w 0'de< uyhfouame uroda 

W stolicy Austrjl zdarzył »lę, I Ciekawe Jest. łę dr. Ftłpecz. w 
nlenotowany dotąd wypadek, że I chwili śmierci. miał na sobie'buci 
66-lemi lekarz, pomimo wszelkich | ki z giunowcml podeszwami gu-
środków ostrożności, zginął, po­
rażony prądem z własnego aoa-
ratu prześwietlającego. a raczej 
przecleplającego, czyli tak z-w. 
„aparatu dlatermlcznego". 

Lekarz, który zginął tak tragi­
czną śmiercią, nazywał się Paweł 
Keoplch von Felpecz. Wypadek 
zdarzył się o godzinie 9 rano. gdy 
weszła do Jego gabinetu służąca. 

Nagle z aparatu buchnęła po­
tężna iskra elektryczna, dr. Fel­
pecz krzyknął głośno 1 zatoczyw* 
szy się, upadł na ziemię. 

Służąca miała tyle przytomno 
ści, że wyrwała mu z reki elektry 
czny kontakt 1 rzuciła na ziemię, 
ale lekarz nie dawał już żadnego 
znaku życia, a wezwany tetefonl 
cznie Inny lekarz, stwierdził już 
tylko śmierć. 

Dymlsjowany pułkownik 
przy\mu\e święcenia kapłańskie 
Niebywało ufozysott odbędzie s e w Wiednie 

W czerwcu, lub lipcu, tego roku, 
arcybiskup wiedeński, kardynał 
dr. Piifl dokona osobliwego wy­
święcenia. na księdza. Niedługo 
przed uroczystością ukończy 5-Ie-

de został spensjonowany Jako 
zbyt stary do dalszej służby. -

Jednakże pułkownik Richter sam 
już nie chciał nadal być oficerem, 
gdyż jeszcze podczas wojny po-

mowemK obcasami I fumowcml 
wkładkami, że więc, ' według 
wszelkiego prawdopodołłcnsiwa. 
był dokładnie zabęŚhlt^/jm' 
przed połączeniem 1|ę brr 
k lirycznego przez jego cfuM. a ie 
dnak katastrofa się zdarzyła. 

Oględziny aparatu ntodaty wy 
tłumaczenia tajemnicy, a Uik samo 
nie wyjaśniły bezpośrednie i pr/y 
czyny/Śmierci pierwsze toblc/nc 
oględziny zwłok. Profesor ele-
ktTOpatologji na unlwtrsy-tccie 
wiedeńskim, dr. Stefan , Jellnek. 
wyraził tylko przypuszczenie że 
gdybylu porażonego prądem dr. 
Felpecza zastosowano i snuczne 
oddychanie w ciągu tych JO mi­
nut. które upłynęły, zanim przy­
był lekarz, prawdopodobnie udało 
by się rrtofe uratować Jeg > życic 

Dyplomaci radzą — floty rosną 

W roku bieżącym otwarta będzie w Anrwerpjl wystawa mlędzynaro-
IIOWM. Gmachy są jut na ukończeniu,. Wiele z nich przedstawia się 

imponująco, Jak pawilon Kongo belgijskiego. 

Dziwy iycla 
Otrzymał spadek po samym sobie 
I nie mógł zapłacli od niego oodattir 

W kofach towarzyskich w Bru 
kseli przedmiotem ożywlonycjj 
rozmów jest następująca sprawa. 

Jeden z wybitnych ludzi poślu­
bił niedawno młoda kobiejtę, dla 
której chciał stworzyć raj ha zie­
mi. Kupli umyślnie dla niej pała 
cyk i urządził go zSprzepychem, 
ale ilanią wkrótce poiz-ula się bar 
d?n :iieswoio w tymyłaju l praw-
doi'i>dobntii Pod wpłWem kokai­
ny i narflny, któr5nn--się namięt­
nie ruMiwala, zażądała rozwodu. 

Mąż z całą rycerskością zgo­
dni sic na jej żądanie, a ponle-
w- • -v chciał, nżehy jego była 
żo v ;: rniu"a niedostatek, pozo-
sts--!i 'ej pałacyk 1 wyznaczy! 
,ws •..."•i pensje miesięczną. 

Na tern się sprawa jednak nie 
skończyła. Rozwiedziona żona 
nie znalazła tego, czego szukała 
w samotności i odebrała sobie ży­
cie, a w testamencie zapisała pa 
tacyk swemu byłemu mężowi, 
krory w ten sposób stał się spadko 
Węrcą swoje] własnej posiadłości. 

Ażeby jednak dopełnić tej ponu 
rej groteski, wmieszała się w sprał 
w« władza podatkowa. Wdowiec-
tymczasem popadł w kłopoty pie 
nlężne, kiedy więc zażądano od 
niego uiszczenia podatku spadko 
wego.w mało co mniejszej wysol 
kości, niż wartość pałacyku. 
sial zrezygnować z zachowania 
tej pamiątki szczęśliwych dni, ku i 
pionel za-własne pieniądz* l 

tnie studia teologiczne 1 poskłada wziął mocne postanowienie wstą-
wszystkle egzaminy, człowiek już. pienia do stanu duchownego. 
obecnie 70-letnl, który w dodatku j Pierwsze lata powojenne pośwlę 
byt dotychczas austriackim pulko- clł studiowaniu języka łacińskiego 
wnikiem. Ii greckiego i wogóle przygotowa-

Przed 5-ciu laty, w kancelarii ar; nlu się do uniwersytetu, a ponie-
cyblskuplej w Wiedniu, zjawił się ; waż wszystkie inne jego warunki 
ów pułkownik nazwiskiem R. Rich odpowiadały przepisom, wiec za| 
ter 1 prosił ażeby mu pozwolono pozwoleniem papleskiem przyjęto 
wstąpić do seminarium duchowne-1 go do seminarium teologicznego, 
go, pomimo że przekroczył 60 lat, gdzie się poddał z ochotą i zapałem 
życia. | surowej dyscyplinie 1 klauzurze, a 

Pułkownik Richter przebył w • nauce poświęcał się z takim zapa-
austrjacko • węgierskiej armjl ca- lem, że uchodził za wzorowego kle 
jlą wojnę, zdobył liczne odznaczę- ryka i już z nadchodzącą wiosną 
nla za waleczność, a po przewro-lzłoży ostatnie egzamina. 

Pola Negri i jej małżonek 

^m 
i ! . l 

1 

Zdjęcie nasze przedstawia Jeden z ostatnich wielkich statków bojowych A.:»l|l, 
będący U zv. „macierzą, hydroplanów". 

( : - : ) • 

Cuda techniki 
Głośny i cichy telefon 

Ksicsiwo Mdivanl według ottatolej łotogratjl, 

Koła fachowe oznajmiają, że na 
targu telefonicznym znajdują się już 
dwa nowe wynalazki, oba bardzo 

i ważne, oba dające się zostosować 
do każdego aparatu telefonicznego, 
a wprost sobie przeciwne. Jeden i 
nich to wynalazek niemiecki, doko­
nany przze niejakiego Schmidta i 
nazywa się „Makrofen". Drugi na­
rodził się w Ameryce, a nazwa te­
go opiewa po angielsku „tiush-
Aphone". 

„Makrofon" jest kombinacją tele­
fonu, głośnika 1 bardzo wrażliwego 
mikrofonu, a Idea jego Jest zupełnie 
zrozumiała. Przy jego zastosowaniu 
siedzi się spokojnie przy biurku 1 
pracuje, a pomimo tego, kiedy tele­
fon zadzwoni, nie musi się wstawać 
brać słuchawki do ręki i przykładać 
jej do ucha, gdyż aparat mówi 
głośno tak, że go w całym pokoiu 
słychać. Słuchający odpowiada, nie 
do rurki mikrofonowej, tylko mó­
wiąc spokojnie, przed siebie, tak, 
jakby rozmawiał z osoba, znajdują­
cą się w pokoju. 

O wiele cudowniej I dość niezro­
zumiale, dopóki nie nadejdzie do-
k.aJny oois aparatu, przedstawia 
siv> wynalazek dr,r,i „riush-Aptio-
ne", który w zastosowaniu byłby 
o wiele doniośbjs/y od „Makrofo-
nu", gdyby okazał się istotnie pra­
ktyczny. 

Jego zasadą jest, że aparat, który 
także <nożna przystosować do każ­
dego telefonu, pochłania zupełnie 
głos. naturalnie nie głos w słucha W! 
ce, tylko głos odpowiadającego doi 
mikrofonu. Nikt ze znajdujących się i 
równocześnie w pokoju, podczas 
rozmowy telefonicznej, nie słyszy I 

nawet najsłabszego dźwięku, tak, 
że odpada wszelkie przeszkadzanie 
w pracy przez rozmowę, albo ki \x 
rozmów telefonicznych, prowadzo­
nych w iednej i tej słmej sali i że 
może być zachowana tajemnica 'e. 
iefoniczna, nawet w obacności ob­
cych osób. 

Taki wynalazek zatem byłby o-
grom na ulgą dla nerwów, w na-
szych czasach przesyconych hall* 
san. 

Ten nowy głuchy telefon podo­
bno w Ameryce został Już wprowa 
dzony w wielu biurach. 

Ostatni trubadur 

1 

Marjan Rentgcis 
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Przesunięcie terminu wcielenia do szeregów 
poborowych, uczęszczających do zakładów naukowych. 

' 

• 

Z dniem 1 lipc* rb. etoeow-
•ie do nowelo mariądjenie Min. 
Spraw Wojskowych PJCU. bę­
dą udzielały przesunięć termi-
•6w wcielenia do szeregów 
zti>którympoborowym, przyczein 
odroczenie terminu ważne jest 
na (eden rok. 

Przedewszystkiem dotyczy to 

G(borowych rocznika 1904 i 1905, 
orty posiadają cenzus nauko­

wy uprawniający do skróconei 
służby wojskowej, a którzy tą 
buchaczami wyższych- zakta. 
dów naukowych i którzy w ro­
ku szkolnym 1930/31 kończą 
ostatni kur* nauk na tych uczel­
niach. 

Ubiegający się o odroczenie 
terminu wcielenia do szeregów 
winni złożyć najpóźniej do dnia 
30 czerwca r. b. odpowiednie 
podanie, załączając zaświad­
czenie uczelni. 

Studjujacy na uczelni wyż­
szej w Gdańsku, winni załączyć 
zaświadczenie Stów. Studentów 
Polaków politechniki gdańskiej, 
które jest równorzędnie trakto­
wane z zaświadczeniami kra­
jowych władz szkolnych, jednak 
zaświadczeni* te winny być 
potwierdzone przez konsulat 
generalny Rzplitej Polskiej w 
Gdańsku. 
. Poza tem petenci winni przed­
łożyć dowody udzielenia im 
odroczeń na r. 1929/30. 

Obywający studia teologiczne 
mężczyźni rocznika 1904 i 1905 
winni również wnieść podanie 
e odroczenie wcieleni* do sze­
regów w terminie do dnia 30 
czerwca 1930 roku. Jednak o-

toby te zwolnione są od skła­
dania zaświadczeń o przyna­
leżności do oddziału przysposo­
bienia wojskowego lub wycho­
wani* fizycznego. 

Poborowi rocznika 1907 i 1908, 
którzy jako uczniowie ostat­
niej klasy szkół średnich nie 
zostali dopuszczeni do egzami­
nu dojrzałości, lub egzaminu 
tego nie zdali, a władze szkol­
ne pozwoliły im na powtórze­
nie ostatniej klasy, lub ponow­
ne przystąpienie do egzaminu, 
o ile ubiegają się o odroczenie 

wcielenia do szeregów, winni 
również w terminie do dnia 30 
czerwca 1930 roku złożyć do 
P.K.U. podanie, załączając wy­
magane dokumenty. 

Podania osób, nie odpowia-
dająch warunkom, względnie 
podania złożone po terminie, 
władze wojskowe będą załat­
wiały odmownie. 

Załatwiane będą również od­
mownie podania o przesunięci* 
terminu dla uzyskania dokto­
ratu, odbycia aplikacji sądowej, 
nostryfikacji dyplomów zagra-

ialnych nicznycb. zdawanie spect 
egzaminów i t. p. rosa tem 
prośby poborowych o odrocze­
nie terminu wcielenia do sze­
regów z tytułu zajmowania sta­
nowisk państwowych w kraju 
i zagranicą. 

Decyzje komendantów powia­
towych są ostateczne i od de­
cyzji odmownej nie przysługuje 
prawo odwołania się do instan-
cyj wyższych, co zostało za­
rządzone z uwagi na przypada­
jący w tym czasie termin wcie< 
lenia poborowych z cenzusem. 

Ze Związku Inwalidów Wojennych R.P. 
w Białymstoku. 

Na ostatniem posiedzeniu za­
rząd powiatowy Związku In­
walidów Wojennych R. P. w 
Białymstoku ukonstytuował się 
w sposób następujący: p. Wac­
ław Sandomierski—przewodni­
czący, p. Anatol Prorwicz—za­

stępca przewodniczącego, p. 
Władysław Żakiewicz - skarb­
nik, p. Stanisław Bałdyk—za­
stępca skarbnik*, p. Józef Za­
wadzki — sekretarz i p. Antoni 
Chomicki — zastępca sekreta­
rz*. 

Skasowanie dobrowolnych datków. 
Pan minister spraw wewnętrz­

nych Józewski wydał okólnik 
następującej treści: 

Doszło do wiadomości mini­
sterstw*, że zdarzają się wy-
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Ru uczczeniu M. SktodowsKiei-Curie. 
31 stycznia rb. rozpoczął się 

szereg odczytów, zorganizowa­
nych w naszem mieście w celu 
spopularyzowani* imienia wiel­
kiej polki i rozbudzenia ofiar­
ności publicznej dla zebrania 
funduszu. Między innemi w 
sali tow. Poohodnia" wygłosił 
odczyt p. W. Ciechowski, po­
święcony historii chemji, roz­
poczynając od teoryj alche­
micznych, od legend o olbrzy­
mach i tajemnicach hermeneu­
tyki, po przez Boylego i L»vo-
isiera, do teoryj współczesnego 
atomizmu. 

Prelegent wyjaśnił znaczenie 

'* PięKno Białegostoku 
wyczarowane przez wrażliwą dusze artysty. 

Znany w mieście naszem ar- w Paryżu w sposób następu 
tysta-malarz p. Czesław Sadów- jacy: 
ski,' który przebojem dąży do ski, który przebojem 
coraz większego udoskonalenia, 
wykonał ostatnio szereg drze­
worytów, przedstawiających 
fragmenty miasta Białegostoku. 

Sposób ujęcia tych fragmen­
tów daje widzowi ogromne za­
dowolenie, podnosząc jedno­
cześnie walory artystyczne róż­
nych zakątków naszego grodu, 
pozbawionych zdawałoby się 
wszelkiego piękna. 

Trzeb* spojrzeć okiem arty­
sty, by wydobyć bajkę zacza­
rowaną z rzeczy, obok których 
codzień przechodzimy obojętnie. 

O p. Sadowskim pisała prasa 
paryska podczas jego pobytu 

„W pracy jego przeiawia się 
charakter samodzielny, bardzo 
silnie akceutuiący oryginalność 
i siłę ekspresji w wyrazie i ry­
sunku. Zwłaszcza jego szkice i 
kompozycje mają ten właściwy 
a samorodny styl, a przecież 
daleki od chorych dróg łutu 
ryzmu". 

To samo możemy powiedzieć 
o wykonanych ostatnio przez 
niego drzeworytach, dodając, iż 
są to rzeczy nowe na terenie 
naszego miasta, rzeczy, mogące 
obudzić zamiłowanie do piękna 
oraz do odnajdywania t e g o 
piękna we własnem otoczeniu. 

j 

Znów zaginął 14-letni uczeń 
szkoły powszechnej. 

ulicy św. Rocha 

prac wielkiej Polki z trzech sta­
nowisk. Skłodowska odkrył* 
kilka pierwiastków z liczby o-
siemdziesięciu znanych nauce 
i wynalazła środek, leczący 
raka. Ponadto p. Curie jest swe­
go rodzaju Kolumbem, gdyż 
ukazała nauce nowe światy, 
uczyniła szczerbę w Lavoisie-

rowskiej teorji niczniszczarno-
ści, niestwarzalności i własnej 
indywidualności pierwiastka 
chemicznego. 

Odkrycia p. Curie-Skłodow-
akiej stwarzają między innemi 
platformę, na której może doj­
dzie do porozumienia pomiędzy 
nauką starożytną a współczc-

Wieczór tańca i muzyki. 
Wieczór nastrojowego tańca | tego repertuaru. 

i muzyki, który się odbędzie i Drugim wykonawcą 
w dn. 3 lutego w teatrze „Pa-tramu jest j u ż z n a n y 
lace" zapowia­
da się bardzo 
interesująco. 

Pani Sawina-
Dolska jest zna­
ną tancerką kla­
syczną, posia­
dającą, jak o 
tem piszą kry­
tycy zawodowi, 
prócz wirtuo­
zowskiej tech­
niki, d u ż o 

wdzięku. Pani 
Sawina-Dolska 
jest założyciel­
ka znanej w 
Wilnie szkoły 
baletowej, wy­
stępy jej cieszą 
się zawsze wiel-
kiem powodze­
niem. 

W omawia­
nym wieczorze 
p. Sawina-Dolaka 
szereg najpiękniejszych i naj­
efektowniejszych utworów 
tanecznych ze swego boga-

Mateusz Zdadan (Mazowiec­
ka 7) zameldował policji, że w 
dniu 30 ub. m. o godz. 4 min. 
30 po poł. 14-letni syn jego 
Szczepan wyszedł z domu do 

io domu nie 
i 

po-
szkoły przy 
w i ę c e j d< 
wrócił. 

Policja poszukuje obecnie za 
ginionego chłopca. 

sną, która zrozumie i zacznie 
szanować swoich przedstawi­
cieli w najdalszych wiekach, 
przestanie ich ryczałtowo igno­
rować i wyszydzać, przyczyni 
się do rozwiązania najpierw-
szych i najważniejszych zaga­
dek bytu. 

Odczyt był gorąco oklaski­
wany przez audytorium. 

padki, iż władze administracji 
ogólnej przy sposobności speł­
niani*" czynn*ści urzędowych, 
np. przy wydawaniu paszpor­
tów, kart nabruń i t. p. pobie­
rają od stron dobrowolne datki 
na cele społeczne i humanitar­
ne, a nawet uzależniają wyko­
nanie tej czynności urzędowej 
od przedstawienia dowodu uisz­
czenia o p ł a t y na powyższe 
cele. 

Ponieważ postępowanie takie 
daje powód do uzasadnionych 
skarg i zażaleń zechcą pp. wo­
jewodowie i komisarz rządu w 
Warszawie zwrócić uwagę pod­
ległym władzom, że pobierani* 
jakichkolwiek opłat dodatko­
wych, nie opartych na obowią­
zujących przepisach, jest niedo­
puszczalne i winno być bez­
względnie zaniechane. 

Oszczędność to podstawa dobrobytu. 

Sewina-Polska 

w y k o n a 

próg 
biało­

stockiej p u b 
l i c z n o ś c i so­
lista na cytrze 
p. Witold Jod­
ko, imię które-
So iest również 
obrze znane 

wszystkim mi­
łośnikom radja. 
Każdy wystąp 
prof. W. Jodko 
w radjo, czy też 
w teatrze zaw­
sze budzi wiel­
kie zaintereso­
wanie. 

W grudniu i 
styczniu odbył 
się szereg kon­
certów p. W. 
Jodko w War­
szawie, Wilnie 
i na Łotwie, cie­
szących się sta­
le wielką frek­
wencją publicz. 

i niezmiernem powodzeniem. 
Prasa podkreśl* olbrzymie za­
sługi p.W. Jodko w kierunku sze­
rzenia zamiłowania do muzyki. 

Niejednokrotnie się zdarza, 
że zamiast silnego kosztownego, 
często rażącego światła, pra­
gnęlibyśmy mięć światło słab­
sze, a więc tańsze, światło dys­
kretne, przytłumione, działają­
ce uspakajając* lub stwarzają­
ce miły nastrój. 

Z tych to względów oszczęd­
nościowych, czy tai dlatego, że 
silne światło jest dl* celów nie­
pożądane, a nawet rażące, nie 
chcielibyśmy używać mocnego 
światła. Przez przyciemnianie 
światła abażurem zaradza się 
temu połowicznie tylko, przy­
czem zużycie prądu jest te 

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ. 
W następny czwartek dnia 6 

lutego rb. odbędzie się kolejne 
posiedzenie 
Miejskiej. 

plenarne R a d y 
Na porządku dzien­

nym 10 spraw, m. in. drugie 
czytanie pożyczki długotermi­
nowej na budowę szpitala, spra­

wa założenia lombardu miej­
skiego, wybór opiekunów spo­
łecznych m. Białegostoku, spra­
wa akcji odbudowy miast, zni­
szczonych wskutek działań wo­
jennych i in. 

P O W I A T O W A K A S A C H O R Y C H 
W B I A Ł Y M S T O K U . 

DO MATEK -UBEZPIECZONYCH 
Nie dosyć jest dziecko kochać, trzeba omieć je pielęgnować, aby 

wyroiło na zdrowe jo i tęgiego człowieka. 
Z winy oaazcl nieświadomości, z braków pielęgnacji umiera w Police 

czwarta cześć dzieci przed ukończeniem pierwszego roku tycia. 
To teł zapobieganie czyli chronienie przed zachorowaniem staje sic 

coraz waznlefszem zadaniem Kety Chorych. 
Rad tych jak zapobiegać, jak chronić dziecię od początku jego dni 

życia nawet przed przyjściem na świat — ma udzielać Miejska Stacja Opieki 
nad Matka i Dzieckiem (uL Słonimska 19). 

Znacie ją wszystkie dobrze pod nazwą Kropla Mleka. 
Kasa Chorych w Białymstoku od początku awego istnienia powołała 

ją do życia i wspólnie z Magistratem ją prowadziła. 
Z niewiadomych powodów, najprawdopodobniej z lekceważącej nie­

świadomości Zarządów Kasy Chorych, które w ciągu ubiegłych czterech lat 
sle. zmieniały, matkl-kaaówki nie miały tej opieki nad niemowlętami i do­
piero obecnie nawiązaliśmy z powrotem nić zerwaną z Magistratem m. 

Korzystanie z Miejskie! Stacji Opieki nad Matką i Dzieckiem jest do­
stępne na zasadzie legitymacji kasowej, poświadczonej przeć pracodawcę. 
Jut ciężarna, oejpózniej na miesiąc przed rozwiązaniem, winna zgłosić ale 
do .Kropli Mleka'', tam otrzyma wskazówki, jak ma siebie pielęgnować. 
kiedy pracy zaprzestać, tam otrzyma przekaz do akuszerki, 

Nie póinlej jak w dwa tygodnie po porodzie winna jest zgłosić sic 
wraz e dzieckiem l od U) pory style korzystać, nic czekając ał dziecko 
zachoruje, ze wskazówek i opieki lekarza Stacji i wywiauowczyni-higje-
nlstki, która dziecko w domu odwledzt 

Kasa Chorych, wprowadzając ten dział szerzenia hlgjcny dziecięcej. 
nakłada tylko jeden obowiązek — systematycznego pielęgnowania dziecka 
1 wykonywania ścisłe zaleceń Stacji. Nie wątpię, te większość matek ka­
sowych zrozumie własny interes i interes dziecka, nieby jednak zmusić 1 te. 
które naszych usiłowań jeszcze nie rozumieją, zasiłki połogowe i karmią­
cych będą wypłacane tylko po zarejestrowaniu dziecka 1 po stałych oglę­
dzinach lekarza w Miefaklc| Kropli Mleka. 

Niech tadnel z Was Urn nic zbraknie. 
Godziny przyjąć codziennie prócz świąt od 10"do 1 po poradnio. 

ZARZĄD POW. KASY CHORYCH w BIAŁYMSTOKU 
D r . W . S i a r K o w s h i 

„. . KOMISARZ RZĄDOWY 
Białystok, I lutego 1930 r. 

Esencja octowa lako antidotum 
na nieporozumienia rodzinne. 

Onegdaj usiłowała popełnić 
samobójstwo, wypijając esencję 
octową, 21-letnia Apolonia Kra­
sowska, panna, zam. przy ulicy 
Smolnej 12. Przyczyną targnię­

cia się na życie są nieporozu­
mienia rodzinne. 

Denatkę w stanie ciężkim 
przewieziono do Szpitala Ży­
dowskiego. 

Alkohol już w małych dawkach spożyty osłabia bystrość 
umysłu oraz trałność sąd* i stąd bywa przyczyną wielu niesz­
część samochodowych, kolejowych i fabrycznych. 

Jeżeli więc twoja praca wymaga uwagi, pamięci i bys­
trości umysłu, unikaj nawet umiarkowanego picia. 

HEMATOGEN 
I iHOMMELA 
NIEPORÓWNANY ŚRODEK LECZNICZY, 

KRWIOTWÓRCZY*. ODZYWCZy 
i WZMACNIAJĄCY 

od VO łoł zalecony przy 
-WYCIEŃCZENIU - BŁĘDNICY-

-N.EMKRWliTOiCI-NERWOWOtfl-
-REKONWALESCENCJI-

ORyGINALNYTyLKO R&H0MMELA 

Przy zwykłej żarówce nie ma 
my zatem możności zmniejsz* 
ni* siły świetlnej i tem samem 
kosztu zużycia prądu. Możemy 
korzystać z jej mocy świetlnej 
w całej rozciągłości lub ją zga­
sić. Tertrom non datur. To też 
w miarę rozwoju żarówki elekt­
rycznej, myśl wynalazcza szła 
w tym kierunku, by skonstruo­
wać taką lampę, której siła 
światła dałaby się w razie po 
trzeby regulować. Żarówka ta­
ka miałaby tę dogodność, że 
moglibyśmy nie tylko zreduko­
wać natężenie światła, lecz za­
razem zużycie prądu, co w dal 
szyrn ciągu pociąg* z* sobą 
zmniejszenie rachunku za elekt­
ryczność. 

W każdem mieszkaniu posia 
damy ubikacje, wymagające sta' 
łego, chociażby najsłabszego o-
świetlenia. Do takich należą 
przedpokoje, korytarze, pokoje 
dziecinne, buduary itp, 

Ileż wypadków, ile szkód w 
postaci zbitych naczyń pociąg­
nęły za sobą ciemne korytarze, 
w których nawet domownicy 
nie znr.jdują często kontaktu 
we właściwym czasie. 

Jeżeli chodzi o pokoje dzie 
cinne, to przytłumione światło 
potrzebne jest zarówno dla wy­
gody, jak przedewszystkiem dla 
zdrowia dziecka. 

Usypianie dziecka należy do 
najcięższych zadań każdej nie­
mal matki, która wie, że dziec­
ko przebudzone z pierwszego 
snu, nic prędko zasypia z po­
wrotem. Przy zupełnym braku 
światła, dziecko łatwo się bu­
dzi, nie mówiąc już o skrępo­
wanych ruchach jego w ciem­
ności. 

Specjalne eiekty świetlne, tj. 
światło kolorowe, światło dysk­
retne działa nader dodatnio na 
stan psychiczny zmęczonych ca­
łodzienną pracą 'ludzi. Czyż 
może być coś milszego nad 
wieczorną pogawędkę w gronie 
drogich nasi osób przy nastro-
jowem kolorowem świetle? Co 
za cudowny odpoczynek. 

Lampa, któraby dawała dwa 
różne światła: jasne i przyćmio­
ne, któraby łączyła w sobie 
zatem wygodę z oszczędnością 
—oto ideał. Ideałem rym jest ża­
rówka due - oszczędnościowa 
Philipsa. 

Żarówka ta może się palić 
przy 25 wattach lub - przez 
zwykłe pociągnięcie z* sznu­
rek, zwisający przy tej żarów-
ce-przy 4-ech wattach. W tym 
wypadku zużycie prądu jest 
minimalne. J 

Oszczędność t» w życiu co-
dziennem odgrywa bardzo du­
żą rolę. 

Żarówki due - oszczędnościo­
we Philipsa wykonywane są 
w kilku kolorach. 

PRZEBÓJ PARYŻA 

_rMOUNI 
PERFUMY-PUDER 

9łJ0ffll£ 
\ 

O G Ł O S Z E N I E . 
| I Na zasadzie § 2 Rozporządzenia Prezydenta Rzeczy 
pospolitej z dn. 17.VI 1924 roku(Dz. U.R.P. Nr.51,poz.522)J 
Magistrat miasta Białegostoku podaje do publicznej wiado-f 
mości, iż preliminarz budżetu m. Białegostoku n* rok 1930-31. 
został wyłożony od dn. 3 lutego do dn. 10 lutego 1930 r. 
włącznie celem przeglądania i wnoszeni* zarzutów i za­
strzeżeń przez zainteresowanych. 

Preliminarz można przeglądać w wymienionym terminie 
wJMagistracie (pokój Nr. 36) od godz. 11—13. 

Prezydent miasta: (—) W. Hermanawaki. 
Białystok, 2.II-30 r. 

G. GERLflCHb-iUarszawa—Tamka 40. 
FABRYKA INSTRUMENTÓW GEODEZYJNYCH i RYSUNKOWYCH 

Poleca wykonani* znane z precyzyjhegolwłaanego wyrobu 

TEODOLITY. NIWELATORY. BUSOLE. KIEROWNICE, TOROMIERZE. 
ŁATY, Miary wszelkiego rodzaju. 

CenniKi b e z p ł a t n i e 
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Zwiastun Mnich 
wgwctatów 

M 

Potworna zbrodnia na pleban]! 
Zamordowania ks. dzlakana Ludwika Robowsklaao I zrabowanie Jego oszczędności 

bandyci podeszli oJrazn do biur­
ka, fdzio zwykł* przechowywano 

KtrnNiy kostium kąpielowy z mi-, 
:,i Jersey" w kolorza czarnym I 

różowym. 
. (: 

Nasz korespondent z Bydgosz-
szy (K) telefonuje: 

W płatek o śwlcto 
ludność miasteczka Sodkl pod Wy-
zyskiem na Pomorzu zaalarmowa­
na została biciem na trwogo we 
wszystkie dzwony kościelne. 

Kto żyw, pośpieszył w stron* 
stare] świątyni. 

Tam dowiedziano się, te umiło­
wany I szanowany przez wszyst-
kicli miejscowy 

proboszcz ks. dziekan I.ndwlk 
Robowskl 

został zamordowany w nocy przez 
nieznanych bandytów, którzy, za­
mordowawszy księdza, obrabowa­
li plebanie. 

Według hiformacyj, zebranych 
na miejscu, straszny napad miał 
przebiee następujący: 

O 'koło godziny 2 w nocy (do 
te] bowlerrTgodziny na plebanjl czu 
wano) nieznani bandyci, których 
prawdopodobnie było tylko dwu, 
dostali sie 

Wartość srabra 
kurczy się gwattownle 
itrofalny »padatlc can i t 

HflRLIN, 1. 2. Cena srebra 
^padl* w dniu wczorajszym do 
najniższego poziomu znanego w 
Mstorjl notowań tego kruszcu, 
mhniówlcle na 3,67 zł. za 31 era 
j:i<i'\. Tcm samem cena srebra w 

ostatnich latach spadla o prze­
szło Jedna piata. 

Katastrofalny spadek srebra 
wtra,cll w ciężki kryzys gospo-
darcz kraje, posiadające walutę 
srebrną, Jak Chiny, Indje 1 Per­
sję. (My). 

Samochodowa zwrotnica uliczna 

po draMale do okna IZCIytowego, 
a stamtąd bezpośrednio przeszli na 
korytarz prowadzący do sypialni 
proboszcza. 

Bandyci znali dobrze rozkład do 
mu. Na korytarza zachowywali sle 
cicho, wiedząc, ił w sąsiednim po­
koju, obok sypialni ks. Robowskie 
go, śpi ks. wikariusz, w małym 
zaś pokoiku kolo kuchni — gospo­
dyni. 

Napastnicy przyświecali sobie 
kieszonkowa, latarka elektryczna. 

Po wejścia do sypialni księdza 
'proboszcza, 

pieniądze. Na odgłos szmeru ks. 
Robowskl obudził sie I, Jak świad­
czy położenie zwłok, usiłował 
wstać z łóżka. 

Wówczas Jeden z bandytów dal 
dwa strzały do Media. 

zabijając go strzałami w okolice 
serca. 

Po dokonaniu morderstwa ban­
dyci rozbili wszystkie szuflady w 
biurku, szafie I komodzie, książki, 
papiery, bieliznę wyrzucono na 
podłogę. Pieniądze, które były w 
biurku, padły 

.Najm»dnl*1*za pgfam* 
, fmtaabna •• 

W promieniach słońca i blaskach śniegu 

bandytów. 
Bandyci śpieszyli sle niezwykle. 

Temu teł przypisać naleiy, It po­
rzucili na podłodze rewolwer, la­
tarkę. część banknotów 1 monet 
srebrnych. 

Uciekając nic poszli mordercy 
tą drogą, którą przyszli, lecz zbie­
gli wprost przez okno w sypialni 

Rzecz charakterystyczna, ii 
strzałów nikt na plebanjl nie 

słyszał. 
Zbrodnie dostrzeżono dopiero 

wtedy, gdy służąca weszła budzić 
ks. proboszcza. 

Niezwłocznie zaalarmowano wta 
dze. Przybyli natychmiast przed­
stawiciele starostwa i sądownic­
twa. 

Wszystkie powiaty okoliczne 
rozesłały patrole 

w pościg za bandytami. 
Mimo skrupulatnej obławy z psa 

ml pollcyjncmi, na łrop zbrodnla-
,rzy dotąd nie natrafiono. 

• 1 : 
na strój poranny. 

Groźba powszechnego strajku 
BIELSKO, 1. 2. W 7 fabry­

kach tkackich wybuch! strajk na 
tle ckonomlcznem. Tkacze do­
magają się podwyżki plac. 

O lic do dziś po południa pra­

codawcy nic uwzględnią .żądał! 
robotników, zachodzi obawa w y 
buelni powszechnego strajku w 
tkackim przemyśle okręgu bleU 

I sko-bialskiceo. (AW) 

Państwowa Rada spożywców 

Szlaki narciarskie w okolicy Oawos, Lucerny ltp. zimowisk szwaj­
carskich roją się od narciarzy, zaży wających w strojach kąpielowych 

kąpielk słonecznych. 

Przed laureatkami konkursu piękności 
otwierają sie szerokie perspektywy firnowe 

Cclcłn umożliwienia Samochodom7 dokonywania szybkich zwrotów 
w wąskich ulicach wprowadzono w Paryżu zwrotnice specjalne, po­

dobne do zwrotnic kolejowych. 

N110UTEItSfl~MVDm 
Zrabował 88 lis. Iittw 

na dług kartm 
KOWNO. 1. 2. — Tcl. w?. — 

Do lokalu Banku Wzajemnego 
Kredytu w Kownie wdarł się 
nieznany człowiek w - masce, 
który dobywszy dwu rewolwe­
rów. steroryzował urzednikÓw.; 

poczem zrabował 88 tys. litów I1 

wybiegi na ulicę. 
Ścigany przez policję, rabusi 

(wdrapał się na dach I stamtąd po 
czat strzelać. Ujęto go dopiero 
po wyczerpaniu zapasu kul. 

W bandycie poznano majora 
Sudickasa. który zgrai się. w kar 
ty I w ten sposób chciał zdobyć 
gotówkę na zapłacenie długu ho­
norowego. (L). 

WARSZAWA, U . \ 
Laureatki konkursu piękności 

zwróciły, rzecz oczywista, uwa 
gę producentów I reżyserów fil­
mowych. 

Miss Polonja, która ma już po 
za sobą kilka sukcesowycli fil­
mów — otrzymała cały szereg;, 
pierwszorzędnych alert z wf« 
twórnl zagranicznych. Jedna­
kowoż p. Batycka oświadczyła: 

— To wszystko później! Na 
razie zaszczyt reprezentowania 
urody polskiej jaki ml przypadł 

pozycję grania w fiknie m l e s * -
«ym produkcji polsko - niemiec­
kiej. 

Wytwórcy filmowi zaintere­
sowali się również uroczą twa­
rzyczką jasnowłosej gwiazdy 
piękności z Krakowa, p. Danusi 
Bobowskiej. 

lelszą, Dunkę x tytutem 
uznano o. Either Peter­

sem 

MOSKWA. 1.2. Wobec zerwa­
nia stosunków dyplomatycznych 
Meksyku z Sowietami, poseł me­
ksykański Mattl wraz z calem 
poselstwem wyjechał wczoraj z 
Moskwy. 

W najbliższych dniach opusz 
cza Meksyk poseł sowiecki Mc 
Kaz. (M). 

w udziale nakłada na-mu le nMB 
wiązki. PierwszyTffmTTakl "fc3 

grywać będę Jako Miss Polonja, 
musi być filmem polskim! . 

Wytwórnie polskie na wyści­
gi ubiegają się o współudział 
Miss Polonjl, ale królów? pięk­
ności przed powrotem z Paryża. 
nie zamierza przyrzec deflnltyw 
nie swego współudziału. 

Również wice Miss Polonja p. 
Lala Winkowska otrzymała pro-

ROZWIĄZANIE ZADANIA Z DMA 
IS STYCZNIA b. r. 

Adres,' rubel, ebonit. Moator, litera, 
torba. Raab. 

ROZWIĄZANIE ZADANIA Z DNIA 
17 STYCZNIA b. r. 

ROZWIĄZANIE ZADANIA Z 
I» STYCZNIA b. r. 

Krew ale woda. 
:) , 

DNIA 

Dla pijących 

pod przewodnictwem wlce-mlnistra spraw wewnętrznych pik. PlerackiełO 
(drogi z lewej strony). Obok naczelnik wydziału aprowlzacyjnezo p. Rosen­

berg. 

S. p. Gustaw Kamieński 
(Gamaston) • i% i 

Zau lerfattro z natarta belctrrslyll eolskiej 

Wpisać do każdej kratki po jednej 
IHerze, aby powstało 5 wyrazów o 
dwu pierwszych literach wtpotnych. 

Znaczenie wyraizow: 1—6 ba) * 

.w Warszawie 1 — 5 posiłek, 1 — * na­
pój, 1—3 zamkniecie butelki, 1—2 no-
deg pijaka. 

WARSZAWA. 1.?. 
W dniu wczorajszym w godzi­

nach popołudniowych zmarł nagie 
W Warszawie jeden z nestorów na­
szej literatury 

beletrystycznej, 
Gustaw Kamień­
ski - Gamaston. 

W ostatnich 
latach 19-10 wie 
ku jego powle-
Scl 1 nowele, Jak 
„Kata Morgana'', 
„Lamparcie ży­
cie", „Wiara, na­
dzieja i miłość-'. 
„Fotografie bez 
retuszu", „Pier­
ścionek Maryli". 
„Bożyszcze" l in 
ne cieszyły się 
wlelkiem powo­
dzeniem. 

Sp. Gustaw Kamieński, urodzo­
ny w r. 1848 w Siedlcach, studio- | 
wał początkowo w Warszawie, u-
częszczając do Szkoły Głównej, 
poczem w Petersburgu ukończył 
Instytut technologiczny. 

Jako wybitny inżynier, pracował 
przez kilka lat w dyrekcji kolei po­
łudniowo - zachodnich w Kijowie, 
ale już w r. 1886 zostaje dyrekto­
rem fabryk firmy Lilpop, Rau i Loe-

wensfeln. Od r. 1895 prowadzi wła 
sne biuro techniczne w Warsza­
wie, gdzie w 1918 r. doczekał sio 

.upragnionej nic-
podległości Poi-1 

skL Natychmiast 
w listopadzie 

wstępuje w .sze­
regi arruji i o-
trzymujc misio 
zorganizowania 

wydziału tech­
nicznego w dep. 

, góSp. M. S. Wojs. • 
. . Pracując.jako in*--

iynler wojsko-
Wty, wykłada. n% 
kursach inten-
deackich, z c/a­
sem obejmuje ka 
tedrę 1 na Woi- £ 
nej Wszechnicy, "1 

nie zaniedbuje literatury pięknej* 
Równocześnie staie sle Jednym ** 

inicjatorów i założycieli Stów. te- I 
chników, Koła Inżynierów techuo-t 
logów, Tow. przyjaciół Politechnl-J 
ki warszawskiej, Tow. filomatów. I 
Im. Szkoły Olównej I Inn. 

Pracował prawie do ostatniej i 
chwili życia, zostawiając bogaty, I 
dorobek: piękne, czczone zasłużę- 1 
nie imię dobrego obywatela. 

CZYTAJCIE „DOBRY WIECZÓR"! 
A n t o n i M a r c z y A a k l 38) 

RUCIZ A 
iOM*Ma •ni_Mowv 

i 
Nagle stało s'e to. co s'ę powinno 

tiylo Stać" Jut dawnn. Czując nie­
uchronną k ęsko zdobyła s ę Zasa 
fi.t ostatni nadludzki wys łek, szar­
pnęła się naorzńd. pociągając za SO-
h;i swego prześ'adowcę, niewielki, 
kwadratowy stół pochyPł s ę i ru-
«Kil wraz z nimi na dywan.- . 

— Ratunku!!! Mordują!!! Napo-
Jiiocf V-'- ' 

Zaza krtyczala w n;ebogłosy, 
•wykorzystując tę pomyślną oko-
li.-..:ność, -że przy upadku odrucho­
we szarpnę, e ręki zbira wyrwało 
jjei z ust knebel. 

— RatunkuJ II Mor-
Zasłonił Jej usta swą szeroką. 

spocona łapą, szukając jednocześnie 
Serwetki. 

— Dz-woni? — zdziwił s'ę i prze 
chodząc szybko z Jednego nastroju 
w drugi, wybuchnął gniewem. — 
Kretyni.,. Nie dość, że marudzi, że 

każe mnie s!ę tutaj samemu mordo­
wać z wiedźma, Jeszcze o kuctu 
zapomną... Idę juz, Idę — warczał 
z wściekłością, spiesząc do przed­
pokoju. 

Był tak święcie przekonany, \k 
to Frank dzwoni, że zapomniał o 
zwykłej swej przezorności I n'e 
tnyjrzał przez maleńkie okienko nar 
nwaatrz. 

-r Szkoda, że nie dłużej. 
Nacsnął klamkę, poc'ągnął drzwi 

I zatrzasnął je z takim pośpiechem, 
jakby śqi'erć ujrzał.-

— Łapacze! —wykrztusił. 
— Proszę* otworzyć.'- albo drtwf 

wyłamiemy — zabrzmał z tamtej 
strony niski, energiczny glos. 

— Poleją!.- To znaczy Franka 
nakryli — bełkotał Joachfm I nie 
mając narazie żadnego piana w 
głowie, pchał ciężką szafę nód 

drzwi, aby na wszelki wypadek, 
zyskać na czasie. 

Wbrew wok, nakazującej myśleć 
najperw o własnym ratunku, od­
twarza! sob'e w rozgorączkowanej 
wyobraźni scenę, jaka musiała się 
rozegrać w porcji, skoro telefonicz 
ne "den eslenla Zazy zostało w po­
łowie przerwane hukiem chybione­
go'wystrzału— 

Tak, mu8'ell dowiedzieć s'ę w 
centra'1 telefonicznej, który aparat 
byt przed chwilą połączony z n'ml. 
albo teł sami znaleźM w ksążce te­
lefonicznej nnmer te^foon Rosta-

Jkowej, a potem u dozorcy, spytali 
se t w tej kam^n^y nie m!eszka 

IjaK^ Frank— Jego nazw-ska już 
chyba nie dosłyszeli. Jak było, tak 
było, fakt pozostanie faktem że po­
licja stoi Już za drzwiami, rąbie Je, 
wyhamuje, on zaś-, 

— Obudi-że s'ę, bydlę! — ryk­
nął pod własnym1 adresem 1 pe­
ta egłszytlo' satortu, zaczął z goracz 
kowym pośp'echem barykadować 
drzwi od przedpokoju. 

Z salonu poprzez Jada'n'ę, swój 
pokój I kuchnie wyb'egł na ganek. 

Jeden rzut oka wdół przekonał 
ao. że .na . dzltdzJnca kamienicy 

również są policjanci: pod wodzą 
dozorcy, trzymającego latam ę, 
szli właśn!e ku drugiej klatce.scho-
dowej, przeznaczonej da służby, 
więc i ta droga była Już ode eta. ; 

— Ka dach I — przemkmęł* mu| 
przez myśl. 

Tym razem ani sekundy nie stra­
cił na wahane. Przeskakując po 
kilka stopni naraz, popędził w gó­
rę a* do szczytn klatki schodowej 
zatrzymał się przed c ężkemi, oku-
temi blacha drzwiami od strychu, 
wsunął dłoń do jednej, drucci, 
trzeciej k eszeni i zaklął plugawo. 
Pęk k'uczy pozostawił w m'eszka-
n u. w ktńrem policja zapewne ń'ż 
gospodarowała. O wvlaman'n tych 
mocnych drzwi, lub o wyrwaniu 
potężnego skoba , gołemi rękami. 
n-e można było marzyć, zatem i o-
statnia droga uceczki poprzez da­
chy domów odpadła. 

— Zadekuję się gdze chyba — 
warknął zrozpaczony, n'evmogąc 
sie onłrodzW z myślą o kapfiilacP. 

Cofnął s'ę na czwarte p"elro: 
wtedzit. że znaiduia «;ic tu aż trzy 
m eszkpnta: panny Honoraty, kom­
pozytora Sax flTona. oraz nwte 
mieszkanko, które przedtem zaj­

mował Ryszard Złotowski, obec­
nie zaś jego teściowa, Wanda Wol­
ska. Wszystkie trzy nreszkan a po 
siadały wspólny kurytarz; wyko­
nane nowego planu zależało teraz 
od tego. czy- przejście-łączące ko­
niec tego korytarza z wewnętrz­
nym gankiem jest otwarte, czy też 
zamknęte. Było otwarte, snąć słu­
żąca p. Honoraty zapomn ala je 
zamknąć, wychodząc na ploteczki 
do której z koleżanek, służących na 
niższych p ętrach. 

Joach m zdecydował się szybko: 
— Najbezpieczniej będzie u tej 

starej pannicy. Na jej w dok nawet 
pol cai drapn'e — ka'kulował. 

Kiedy jednak podszedł do drzwi, 
ozdobionych olbrzymia karta wizy­
tową z napisem: „HONORATA PA­
STYLKA, Viceprezeska Towarzy­
stwa Opieki nad zwierzętami", 
przekonał s'ę. że panna Honorata 
iest nieobecna; świadczyły o tern 
dwie zamknięte kłódki, asekurują­
ce dostęp do jej czworonożnych i 
skrzvditych miolków. 

Z ko'ei przystanął przed drzwia­
mi mieszkania kompozytora. Były 
otwarte, co Joach m poczytał so­
bie za pomyślną wróżbę. Jakoż za-

I ledwie s'e wślizgnął do p'erwsze-
|go pokoju, zrobił ąpostrzesei'*. 
które mu nowy PUM ucieczki nasu-j 

Inclo. Oto na fotela Mata- zarzutka 
(Patricka, jego duiy. czarny kap*-

usz, obok jakai.trąba w pokrowę 
i parasol, a u Je«f sfóp dwa pdteł1 

nych rozmąr^W kalosze, ustaw 
ne ..na baczność". 

Oznaczało to, że popularny kom 
pozytor zam erza niebawem opu 
śc ć mieszkań e, że z właściwa sn-
be pedaatycznością przygotował 
to wszystko, co musi z sobą za­
brać. wychodząc na miasto. 

— Loek. to ty? — rabrzm rt 
głos z przyległej syp'a'nl. Patrck 
Sax o-Fon był pewien, iż przyszedł 
ieden z jego uczniów, to też, ,n:o 
czekając odpowiedzi, zaczął nucić 
wiązankę najmodn ejszych śzJą£:e-
rów, co było nieomylnym znak em 
szewskej pasji, jaka ogatua każ­
dego mężczyznę przy „pojedynku" 
ze sztywnym kołnierzykiem. 

— Idz'c tutaj — mruknął Joa­
chim, wsuwając się posp.esznie ta. 
portjere. 



| _ r ». - •• 

33 

D o b r e w i e ś c i % ICsprito S a n t o . -
KOLONIŚCI POLSCY HA BRAZYLIJSKICH UGORACH. 

Horoskopy bliskich zbiorów podnoszą nastroi wśród naszych emigrantów. 
Pierwsza k o l o n i a polska 

„Aguia Brancn" (Orzeł Biały) 
w stanie Esprilo Santo w Bra­
zylii zaczęła da jut zagospo­
darowywać. Z korespondencyj, 
nadchodzących do kraju od ko­
lonistów z haprito Santo, wy­
nika, że są oni całkiem zado­
woleni. Pierwszy transport prób­
ny ». migrantów na kolonię, w 
składzie kilkudziesięciu osób, 
wyjechał na kolonję w końcu 
sierpnia r. ub. drugi zaś tran­
sport właściwy, w składzie 180 
osób, w miesiąc później, I. j w 
końcu września r. ab. 
Wszyscy koloniści w 3 dni po 
przybyciu na kolonję otrzymali 
swe działki i na czwarty dzień 
przystąpili do oprawy na wy­
palonych połhektarowych ka­
wałkach ziemi. 

Pierwsza part ja próbna w 
chwili przybycia drugiego tran­
sportu była jut całkowicie za­
gospodarowana. Dwie rodziny 
miały jut wybudowane własne 
domki, dwie zaś następne miały 
przygotowany budulec. Poza 
tein wszyscy posiadali jut ryt 
i warzywa, i przy pierwszych 
deszczach mieli siać kukurydzę 
iasolę, raaniokę, trzcinę cukro­
wą ild. Zbiory pierwszych plo­
nów pierwszej i drugiej parji 
nastąpią w ciągu stycznia. 

W ogóle kolonizacja polską w 
Brazylii rozpoczęła się, , rzec 
tnotae, pod dobrą gwiazda. W 
miesiąc po przybyciu na kolonję 
kołonistka Szulcowa Stefania ze 
wsi Łyse, wojew. białostockie­
go, powiła zdrowego chłopca, 
który jako urodzony na ziemi 
brazylijskiej, jest jut w pełni 
praw najmłodszym na kolonji 
polskiej obywatelem brazylij­
skim, z pochodzenia Polakiem. 
Prócz tego na kolonji Aguia 
Branca odbyt się ślub córki nowo­
przybyłego kolonisty, która wy­
szła za Polaka osiadłego w Bra­
zylii jut od kilku lat. 

Wszyscy koloniści przybyli 
na kolonję w dobrem zdrowiu, 
mimo zmiany klimatu nikt nie 
zapadł na zdrowie nawet cho­
roba morska nie bardzo dała 
się kolonistom we znaki—tak 
sprzyjająca była pogoda w cza­
sie podróży morskiej. 

według najświętszych wia 
domości z kolonji, nastrój wśród 
kolonistów jest dobry, a pod' 
noszą go jeszcze horoskopy 
bliskich zbiorów: w oczach ro­
śnie kukurydza, ryt, fasola i 
warzywa. 

W ciągu półtora miesiąca od 
zasadzenia, jak to widać z na­
desłanych przez kolonistów fo­
tografii, kukurydza wyrosła jut 

Zbiórka na Instytut Radowy 
w Warszawie. 

W dniu dzisiejszym odbędzie 
się zbiórka uliczna na dokoń­
czenie budowy Instytutu Rado­
wego im. Marii Skłodowskiej-
Curie w Warszawie. 

Instytut ten będzie miał za 
zadanie badania właściwości 
radu oraz leczenie straszliwej 
choroby—raka, 

Nie wątpimy, ze społeczeń­

stwo białostockie docenia nale­
życie potrzebę budowy Insty­
tutu Radowego w Warszawie i 
uczczenia w ten sposób wiel­
kiej uczonej rodaczki naszej 
Marji Skłodowskiej-Curie. 

Nikt zatem nie ominie dziś 
kwestarki lub kwestarza, nie 
złoty wszy swej ofiary na wznio­
sły cel budowy Inst. Radowego' 

Konferencja rodzicielska 
v i gimnazjum męsklem. 

Dziś o godz. 11-ej odbędzie 
s'ę w państwowem gimnazjum 
im. króla Zygmunta Augusta 
konferencja rodzicielska z racji 
zakończenia pierwszego półro­
cza 1929/30 roku szkolnego. 

Wychowanie dzieci może być 
postawione racjonalnie jedynce 
przy współdziałaniu na tern po­
lu domu ze szkołą, wobec czego 
rodzice winni jaknajpilniej uczę. 
szczać na konferencje szkolne-

Wszyałkim którzy wzięli udział w pogrzebie 

ś.p. Edmunda Lewkowicza 
p r o w l t o n farmacj i , 

a szczególnie Ks. Reszeciowi, Pp. Homanom, Paniom Ma­
kowieckim, p. felczerowi Sokolskiemu, współpracownikom 
w Ambulansie Kolejowym, wszystkim ś.p. zmarłego Kolegom 
Szkolnym, Kolegom Farmaceutom, krewnym i znajomym, 
którzy okazali wiele współczucia w tak wielkiem nieszczę­
ściu składam najserdeczniejsze „Bóg zapłać" 

S T R O S K A N A Ż O N A . 

ponad wysokość człowieka. 
Większość rodzin w począt­

kach stycznia opuściła jut ba­
raki, przenosząc się do dom­
ków, wystawionych na włas­
nych działkach. Niektórzy 
członkowie liczniejszych rodzin 
znaleźli zatrudnieni* przy ro­
botach na wzorowej plantacji, 
zaprowadzonej przez Towa< t 
rodzin, 

sobie 

rzystwo Kolonizacyjne. 
"oloniści pisują do swych 

pozostałych w kraju ł 
do znajomych, chwaląc 

pobyt i nowe warunki po tam­
tej stronie oceanu i zachęcając 
pozostałych do pójścia w ich śla 
dy. W związkuz tern do Towa­
rzystwa Kojonizacyjnego w 
Warszawie Św. Krzyska 17, 
napływają liczne zgłoszenia 
kandydatów na wyjazd. 
Nowe transporty na kolonję to­

warzystwa wBrazylji wysyłane 
będą począwszy od końca mar­
ca lub początków kwietnia r.b. 
w odstępach czasu mniej więcej 
co miesiąc. 

Zwiania o obrocie u rok uaicgiy. 
Termin składania zeznań upływa 15 b. m. 

Przypominamy, te wszystkie 
przedzie biorst wa h a n d l o w e 
pierwszych dwuch kategoryj, 

Crzemysłowe pierwszych pięciu 
ategoryj, zajęcia przemysłowe 

oraz wolne zawody winny zło­

żyć w terminie do 13 bm. zez­
nanie o obrocie, dokonanym w 
roku 1929. ™ 

Niezłożenie zeznania pozba­
wia płatnika prawa odwołania 
się od wymiaru. 

Budowa własne] floty. 
Nieskoordynowana dotych­

czas działalność dwóch najpo­
ważniejszych instytucyj, propa­
gujących w Polsce ideę morską 
i konieczność budowy własnej 
floty, była przyczyną wielu nie­
porozumień, które znalazły na-

Działalność ubezpieczeniową mogą uprawiać 
tylko te zakłady, które otrzymały zezwolenie Ministerstwa Skarbu. 

Na terenie Izb Skarbowych 
ziem wschodnich Rzeczypospo­
litej Polskiej są rozpowszech-[nielegalnej 
niane t. zw. karty zamówień 
i karty sprzedały obligacyi 4 
proc. Premiowej Potyczki In­
westycyjnej z 1928 r. lub in­
nych potyczek państwowych. 
Karty powyższe pochodzą z za­
granicznych instytucyj banko­
wych i zawierają w swej treści 
wzmiankę, it każdy posiadacz 
dokumentu sprzedaży jest bez­
płatnie ubezpieczony na okre> 

ną zwykle w dolaracnj na wy 
padek śmierci lub trwałej niez­
dolności do pracy z powodu 
nieszczęśliwego wypadku. 

Taka działalność banków za­
granicznych—niezależnie od te­
go, te aama sprzedaż przez te 
banki papierów wartościowych 
prowadzoną j e s t nielegalnie 
(bez koncesji na wykonywanie 
w Polsce czynności bankowych)' 
i wskutek tego jot podlega ści­

ganiu, jest tembardziej niedo­
puszczalna, te posiada cechy 

działalności ubez­
pieczeniowej. 

Wobec tego więc, w myśl po­
stanowień rozporządzenia Pre­
zydenta Rzeczypospolitej z dn. 
26 stycznia 1928 r. o kontrol 
ubezpieczeń (Dz. U.R.P. Nr. 9, 
poz. 64), („działalność ubezpie 
czeniową mogą uprawiać tylko 
Zakłady, które otrzymały ze­
zwolenie na działalność Mini' 

sTonlsun^rpienlęY^ Sk**"") Państwowy 
ną zwykłe w dolarach) na wy- W _ Kontroli Ubezpieczeń przestrzega, ii osoby pośredni 

czące w zawieraniu scharakte­
ryzowanych wyżej umów będą 
pociągane do odpowiedzialno­
ści karnej na mocy art 101 
rozp, o kontroli ubezpieczeń, 
który głosi, że "kto w imieniu 
Zakładu Ubezpieczeń, nie ma­
jącego zezwolenia na działal­
ność w Polsce, zawiera umowę 
ubezpieczenia lub pośredniczy 
w zawarciu takiej umowy, ule-

Ku uczczeniu dnia Imienin Wielce Szanownej Re­
daktorki .Dziennika Białostockiego" Pani MARJI 
LUBKIEWICZOWEJ, pracownicy: Redakcji, Admini­
stracji, Drukami i Ekspedycji składają na Towarzystwo 
Przeciwgruźlicza 70 złotych. 

O godz. n , ^ l a pop. Ceny Pfi 
Dla dzieci i eWostyc* o d " U JJ I . 

Król a e n e a c | i 

TOM MIX 
w swoim najnowszym sensacyjnym filmie p.t. 

W POGONI ZA DIAMENTEM" n 
PONADTO Luna ParK MicKeya 
Arcyzabawna komedja w wykonaniu małoletnich dzieciaków 

oraz tresowanych zwierząt 

APOLLO 
— — —4 •  

Dziś premiera 
POCZĄTEK 

o godz. 

5, 6ą 8^ 10̂  
REALIZACJA 

Henrl Fescourt 
Wytw. „Cineromans" 

NIEBYWAŁY PRZEPYCH WYSTAWY — TYSIĄCE WOJOWNICZYCH ARABÓW 

KWIAT WSCHODU 
Wspaniały film orientalny wykonany częściowo w n a t u r a l n y c h K o l o r a c h 

W rolach głównych: 

CbADJA VITRIX, JAQ1IB CATELAIH 
Rzecz dzieje się współcześnie w Afryce, na morzu Śródziemnem i w Tulonie 

„ l ™ U U f i l \ n rewelacyjna, długo oczekiwana S B l 1 S 9 C ) 3 POCIejte* 0 " B J 
Monumentalny film, odsłaniający tajemnicę współczesnych małteństw 

BEZBRONNE DZIEWCZ 
Wstrząsający dramat, ilustrujący tragiczne przeżycia zhańbionej pensjonarki 

łtf„- • , . . , „ W rolach głównych: 
Największa tragiczka Europy Ulubieniec kobiet 

EWELINA HOLT U V I O PAVANELLI 
1*0 ZiHANBIONA Jako UWODZICIEL 

E R N E S T V E R E B E S 
Zdrada małże/rski - - Zabójstwo uwodziciela — Samobójstwo uwiedzionej 

Film pełen wstrząsających momentów 

oraz najpiękniejszy 
amant ekranu 

ga karze aresztu do 6 miesiący 
i grzywny do 10 tya. zł.—albo 
jednej z tych kar". 

Niezależnie od powyższego 
posiadacze tego rodzaju doku­
mentów sprzedaży obowiązani 
są do uiszczenia opłaty stem­
plowej w wysokości 2 procent 
od sumy ubezpieczenia na za­
sadzie art. 101 ustawy o opła­
tach stemplowych (Dz. U. R. P. 
Nr. 98, poz. 570). W razie nie-
uiszczenia opłaty stemplowej 
w ciągu trzech tygodni od 
chwili otrzymania dokumentu 
sprzedaży, zostanie ta opłata 
wymierzona w wysokości sze­
ściokrotnej. 

wet swój wyraz w prasie, a co 
watniejsze szkodziła samej spra­
wie. 

Zanim zostaną stworzone wa­
runki, umożliwiające zlanie się 
obu instytucyj w jedną, zarzą­
dy obu powyższych instytucyj, 
po wzajemnem porozumieniu 
się, postanowiły uzgodnić swoją 
działalność w mysi [następują 
cych wytycznych: 

Komitet Floty [Narodowej, 
zgodnie z art. I Ustawy z dn. 16.2 
1927 r. popierać będzie pracę 
Ligi Morskiej i Rzecznej w ca­
łej rozciągłości, uzgadniając 
jednocześnie z nią program 
swego działania. 

Liga Morska i Rzeczna udzieli 
swego całkowitego poparcia 
akcji Komitetu Floty Narodu 
wej w sprawie zbiórki fundu­
szów na zakup statków iwr.a 
kresie rozporządzalnych s i ł 
przyczyniać się będzie do po­
wodzenia tej akcji. 

Nowe rozporządzenie 
o paszportach zagranicznych. 

Zapowiadane przez nas no­
we wspólne rozporządzenie mi­
nisterstwa apr. wewnętrz. i mi­
nisterstwa skarbu, upraszczają­
ce formalności przy wystawia­
niu paszportów na wyjazd za. 
granicę oraz zniżające opłaty 

za te paszporty ukaże się w 
c i ą g u najbliższych cztere eh 
dni. 

Rozporządzenie obowiązywać 
będzie od nowego okresu bud 
tetowego, t. sn. od dnia I-go 
kwietnia 1930 r. 

IJURODH 
f Z TC IA 
wg. STEFANA ŻEROMSKIEGO 

Jeżeli BSS! 
na migren*. Mit 
Słowy. katar żołąd­
ka. katar kiszek, ob­
strukcje. hemoroidy 
krwotoki r t u m a-
tyzm. Uchjaaz.ksszel 
boleici krzyża, uszy. 
oczy, nerwy, bez­
senność brak apety­
tu, malanc. febrę, 
inf luencj*. • a r c e , 
•arki, wątrobę, ka­
mienie żółciowe, bo 
lc z ę b ó w atakze 
choroby kobiece, 
dziecięce i wszelkie 
inna i zwrócisz ń% 
do Rudzińskiego, to 
natychmiast baz le­
karstw pozbawiasz 
sic boleści 1 cier­
pień. Hipolit Ru­
dziński, Przyjmuje 
od 9 do 2 i od 3-8 
w. Białystok. Hotel 
Wiktoria pokój N6 
ul. Sienkiewicza. 

Olejarnię nowoczesną 
kuplę lub wydzierżawiaj. 

Oferty z podaniem miejcowości, do-
kładnem opisem maszyn, budynków. 
cena względnie dzierżawą prosa* skła­

dać do Administracji .Dziennika" 
pod .Olejarnia". 

Chcaai otrzyauc 
posada? Mttasn 

ukończyć kursy fa­
chowe korespon­
dencyi, prof. Sęku. 
łowicza. Warszawa, 
ŻórawU 42-b Karay 
wyncxa|a. listownie: 
bachaltcrjl, rachun­
kowości kupieckie!, 
korespondeaciihaa-
dlowe), stenograf*!, 
nauki handlu, pła­
wa, kaligrafii pisa­
nia aa maszynach 

towaroznawstwa. 
angielaklego. fran­
cuskiego. niemiec­
kiego. pisowni oraa 
gramatyki polskief, 
Po ukończeniu awla 
dectwa. Żądajcie 
peoauektow. 

Atwarta Kursy 
Kroju i Szycia 

Wilczyńskiej Mszo-
wiecka 38. Przyjmą. 
je sia uczenlct. 

rtynowany bu­
chalter- bUansl-

ata korespondent 
polski s pierwszo-
rz*dncml referen­
cjami poszukuj* po­
sady. cwentuslnie 
godzin za minimal­
ną pensje., Adres w 
Adminiatr. .Dzień". 

5 RADJO 
f na b. de*; 

• M ś t U 

ODBIOBNIK) 
MARCONI 

b. dogodnych warunkach 
L MOWSZOWSKl 

Białystok. Lipowa 22. teL 2-11 

losów ii 
forsowna sprze­

da! dola rowek ulał 
wi nasz zupełnie no 
wy dotąd nieznany 
system kombinacyj­
ny. Warunki dla na­
bywców I zastęp­
ców najkorzystniej­
sze. Poawskujaany 
zdolny**, d o b r z e 
wprowadzonych za-
•ttpców pod najtep-
szemi i rzetclaemi 
warunkami. Natych­
miastowa zgłosze­
nia: Małopolska Ka 
aa K r e d y t o w a , 
Lwów Małeckiego2. 

Pianino dobre 
przypadkowo po 

został* w Białym­
stoku sprzedam. O 
ceni* i warunkach 
zwracać si« listow­
nie: Wilno, * ielko-
polanka 15. Pate-
szek. 

M n r i p p n " D z l ś °d 11~3 pop-Ceny od 7R 
| f t i n U U u I f l l - Największy iilm świata — • U 

ARKA NOEGO 
Wielki dramat na tle potopu i wojny Światowej 

IIUlAfiAf! D o filmu P^Tgrywa wttMWłłła orkiestra wieczorowa 

p u d y n a k 
D bnroznr 

pola-
bryczar w Su­

praślu całko v 'ici.-
lob oaąsclowo » r u 
z domem mlaszkal-
nyza 1 placem do 
sprzedania Supraśl 
ulica 11 Listopad* 
E. Schnuf*. 

De m do sprzeda 
zda 

Polesk 
i z ogród n*. 

^kradziono ksutf 
•w k*wojaków*w, 
daną przez P.K.1J 
Łomża aa unia T« 
ofila, a. Mateusza. 
Rogali, rocan. ! » v 
zam. w. Dręaak. p. 
Myszyniec. Ania, 
Wach, pow. Ostro-
łjką. 

f gabkano książki; 
domową, wyd. 

p r z e z MagJ»'.-at 
Białostocki r., 
Antoniego U 
wtaSaMieU- poacii 
aesy h i . Kantów 
akie! I na Biełv, 
stoczku. 

Zgubiono kuf l tc 
domową 

irzcz Magistrat B< •-
•Batockl na Im i * 
Markusów. wtalcl-
ciell posesji przy al 
Jurowieckiej 29 w 
Białymstoku. 

Zgubiono 
wojskowa, wyd. 

przez P.K.U.TUków 
na imi* HmsaWaiw. 
syna Józefa 1 
rocrank lepa, s.t ,n • 
Star* Bady, grr 
Biatowieta. poi 
BleUk fodL 

S ^ ^ O W P ^ 1 ^ ^A^Yt Miejscowa i dostarczaniem do dom, - a . 5, ~ znminjico*. wraa a przesyłką - Zł. 5 gr 5l>, - cagranicna - ZŁ 9. 
a i i i m l ł o w e ^ S t ^ ^ A ^ w *f l*!ta
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